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ści pochodziło jeuynie z togo względu, aby nie 
utrmlniaó pokojowego załatwienia sprawy wscho­
dniej. Pomimo, iż Bułgarowie wiedzą, ze Moskwa 
była tą ręką, która wywołała rzeż w Bułgarji, 
Bułgar, który był w tej sprawie głównym ajen 
tem moskiewskim, nazwiskiem Balabanów, wczo­
raj ogłosił list w dzienniku La France z w e­
zwaniem ca-a o nową pomoc. Rodacy jego nie 
mają jednak uajmuiejszej ochoty do nowego po­
wstania, i wola korzystać, z dobrodziejstw kon­
stytucji ottomauskiej, uiż koizystać z pomocv ca­
ra, która im sprowadzi niewolę moskiewską.

Sprawa wschodnia zaczyna już nużyć umy­
sły, głównie z powodu tego, iż w całej Europie 
wywołuje coraz większy zastój w przemyśle i
w handlu . .

Anglicy niewyczerpani w kombinacjach dy­
plomatycznych, dokładają wszelkich starań, aby 
pokój z Serbami i Czarnogór cami był zawarty, 
mają zamiar wywołać nową konferencję do ła ­
twiejszego już po zawartym pokoju załatwienia 
sprawy wschodniej. Czy im się uda tym sposo­
bem zażegnać wojnę ? Wątpią tu wszyscy.

Z wewnętrznych spraw Francji wynaua za­
notować systematyczną opozycję senatu prze­
ciwko Izbie, grożącą nowemi zamięszaniami. 
Przed kilkoma dniami senat odrzucił przyjęte 
przez Izbę deputowanych prawo sądi zuanców 
czyli prudhomnatn ( Lot de prudihamme), którego 
celem jest załatwienie sporów, przez dobrowolne 
układy między robotnikami i ich chlebodawcami 
bez żadnych kosztów dla procesujących się. Do­
broczynna ta instytucja istniała jeszcze prz.d 
1789 rokiem i oddała wielkie usługi robotni 
kom. W  roku 1809 ulepszona, uzyskała prawo 
wybierania sobie prezesa. Drugie cesarstwo ode­
brało radzie sądn znawców prawo wybierania 
swego prezesa. Izba dzisiejsza ulepszywszy tę 
instytucję odpowiednio do obecnych potrzeb, przy­
wróciła Kaazie sądu znawców wolny wybór pre­
zesa. Otóż senat a raczej niepopi awna jego wię­
kszość przez nienawiść do liberalizmu i w chęci 
systematycznej opozycji Izbie, odrzuciła pierwszy 
artykuł o wolnym wyborze piezesa. Z la wola jest 
tu widoczną. Konserwatyści, którzy się głoszą 
obrońcami pokoju społeczneg(. odrzucają właśu.e 
artykuł prawa, zapewniający ten pokój usuwają­
cy pienia 3twc i zawiść? wynikające ze sporów 
nliedzy kapitałem a robotą. Niedopuszczając za­
prowadzenia tak pożytecznej ustawy, jeszcz* raz 
okazali swe destrukcyjne dążenia.

Ten duch systematycznej opozycji oŁ&z&i się 
i w następującym akcie, który jeunak nie wy­
padł według myśli oponentów. Przed paru dnia­
mi były minister robót p. (Jailleaui z powodu, 
że miasto zawarło umowę z rządem, odaająci, mn 
na lat dziewięć kawał ziemi przed pałacem Tu- 
Heryjskim do przeprowadzenia ulicy, Matwiającpj 
komunikację między częściami miasta połokońedu 
po obu brzegach Sekwany, p CaiUeamr monar­
chista nważał to za piofanaeję byłego przybytku 
monarchów. Zdawało mu się przytem, że mini­
ster popełnił bezpiawie, zawierając tę umowę. 
Zrooił więc w denacie zapytanie ministrowi, 
które później zamienił na interpelację, wnosząc 
zarazem porządek dzienny motywowany, nie­
przyjazny ministrowi.

Odpowiedź p, Christophlea, ministra robót, o- 
parta na niezapizeczonem prawie rządu wydzie­
rżawiania r.a czas ograniczony własność’ pań­
stwa. była tak jasna i stanowcza, że senat tym 
razom musiał przyjąć porządek dzienny według 
woli ministra, bez żadnych zastrzeżeń. Ten nie­
spodziewany wypadek głosowania zachęcił jedne­
go z przyjąć.ół rządu do wyjaśnienia poprawki 
do pierwszego artykułu o sądzie znawców (jx a d  
łumtme\i która została przyjętą pud strachem je ­
dnomyślnego zdania dzienników republikańskich, 
które oburzone pierwszem odrzuceniem wspo­
mnianego artykułu, wzywały na lat kilka do 
cierpliwości. Senat, pisały te dzienniki, kopie so­
bie grób. Przy przejrzeniu konstytucji w roku 
1880 senat przez większość republikańską zuie- 
sionym być musi Na takich to sporach i gpra-

wodu niepokojących wewnętrznych objawów Do­
chodzi do wiadomości naszej, iż b.czy 3ię w Mo­
skwie proces „klubu czerwonych ya letów “, w 
łonie którego znajdują się oficerowie, urzędnicy 
i kupcy. Wmieszany jest nawet w tę sorawę 
niejaki książę Dołgoruki. Z  tern wszjstkiem  je ­
dnak uzbrojenia ciągle p ostęp u j; Moskwa szy­
kuje się do wojuyj najwyraźniej potw.erdzajac 
przypisywane Midhatowi słowa, iż Moskwa za 
cialcko Zaszła, aby dzisiaj cofnąć się mogła, bo 
wtedy utraciiaby wszelki wpływ na ludność 
chrześciańską Bałkanu i postradałaby w dniu 
jednym owoce stuletniej polityki.

Preiinmerata miesięczna.
^ przesyłką pocztową 1 z r̂- ct.

Przyjmuje się tylko do koncu każdego 
^itsiąca

korespondencje „Gaz, Nar.“
P a ry ż  d 24. lutego.

Jak wszędzie tak i we Francji panuje zu­
pełna niepewność co do najbliższego przebiegu 
sprawy wschodniej. Nawet co do zawarcia po­
koju z Serbią zdania są podzielone, a tak z 
Serbii jak z Stambułu nadchodzące zupełnie 
sprzeczne wiadomości, nie dozwalają nic sta­
nowczego wywnioskować. Nadeszła tu wiado­
mość, i to pewna, że gabinet petersburski dla 
pozyskania przychylnej neutralności Austrji w 
przyszłej wojnie z Turcją, ofiarował księstwo 
Serbskie Węgrom. Propozycja ta została odrzu 
coną -  jest ona przecież dowodem jak mało 
Moskwa ma na uwadze interesu Słowian, kiedy 
gotowTa była zniszczyć niepodległość jedynego 
słowiańskiego państwa, dla zyskania sprzymie­
rzeńca.

Francuzi są tego mniemania, iż Moskwa nie 
mogąc zyskać przyzwolenia Europy na rozpo­
częcie wojny z Turcją, usiłuje swemi intrygami 
zmusić ją do wydania wojny. Chce być na­
padniętą a nie napastującą. Chociaż jednak za­
ufanie w mądrość polityki tureckie' po od&Jeniu 
najbieglejszego męża stanu, jakim jest Mulhat 
basza, znnuięlo we iTancji, są tu jednak tego 
zdania, iż Turcja będzie na tyle rostiopn? i 
spi owokować się do rozpoczęcia wojmnych kro­
ków nie da. Dziwna rzecz, Midhat basza pomi­
mo swego wygnania z każdym dniem zyskuje 
większą popularność i uznanie we Franc i i w 
Europie. I popularność ta i opinia jest najlepszą 
wskazówką dla polityitów s łam bals Kich, przez k o ­
go i jakim sposobem odzyskać mogą utraeoue 
zaufanie Europy. Gdyby snltan był istotnie przy 
zdrowych zmysłach, jak tutejsza ambasada oto- 
mańska utrzymuje, nie powinienby się wahać je ­
dnej chwili i przywołać do swej rady Miahata, 
posiadającego tak wysoki wpływ znaczenie w 
świecie. Na nieszczęście powrotowi Midhata stoi 
na przeszkodzie stionnictwo pa.acowe, które 
sułtana pobudza do t id  użyć zbydlęcajitCjch jego 
rozum, a które p izy  Midhacie nie mogło łowić 
ryb w mętnej wodzie. Jeżeli Turcy nie zdobędą 
się na wyniszczenie stronnictwa pałacowego, 
przegrają sprawę.

Rozprawy w parlamencie angielskim bardzo 
zajmują paryzką opinję; zwrócono tu szczegól­
niejszą uwagę na oświadczenie ministra wojny 
p. Hardy, w którym przypomniał iż istuiejc do­
datkowi’ akt do traktatu paryskiego sporządzony 
dnia 6 kwietnia 1856 a w Którym Anglia, 
Erancja i Austrja zobowiązał) się bronić caiości 
i niepodległości Turcji. knglia czuje się tym 
aktem związaną, czy jednak Ausirja i Francja 
wyprowadzają z niego obowiązek oromenia Tur­
cji, jest tc jeszcze pytaniem. Są jednak nie­
którzy tego zdania, że w lazie wybuchu wojny 
między Turcją i Moskwą, Francja będzie zmu­
szoną wziąć w niej udział. Wielką także senza- 
cję sprawiło urzędowre w parlamencie oświadcze­
nie lorda Derby, że lozrnchy wywołane były w 
w Bułgarji p^zez ajentów moskiewskich.

Journal des Debats czyni z powodu tego o- 
świaaczenia uwagę, i i  wahanie się auoasadora 
angielskiego w Konstantynopolu p. Elliot z ogło­
szeniem podczas konferencji tej ważnej v,\ domo-

dznicę“ (gnenx) tj rzeczpospolitę. Tymczasem 
ona własnym swoim kosztem sprawiła mu po­
grzeb u Inwalidów* Cissey, były m.nister wojny 
zażądał wspaniałego pogrzebu kosztem państwa, 
ale że senat nie ma prawa uchwralać funduszów, 
więc żądanie jenerała Cissey, jako niekonstytu­
cyjne musiało oyć cofnięte. Jules Simon zawsze 
przebiegły, załatwił sprawę pogrzebu i wyrato­
wał senat i Izbę z truanego położenia Zape­
wnił że pogrzeb odbędzie się kosztem rządu, aoy 
zaś umknąć niepotrzebnych wydatków i manife­
stacji, kazał przewieść wieczorem zwłoki do ko-( 
ściola Inwalidów, a na arugi dzień w obecności mar­
szałka Mae-Manoua, senatorów i deputowanych 
z prawicy, oraz przy udziale wojska odbyła lię 
msza śv. Arcybiskup paryski przewodniczył ża­
łobnym modlitwom po których wywieziono zwło­
ki do miejsca urodzenia. Tak się odbywają po- 
erzebr ludzi bez zas>ugi, Przypomina mi to, że 
f  - łuz-ny jenerał Lieleyre, który w kampanii 
algierskiej mając 200 ludzi, brouiac się w szo- 
5  a nie * f r y ,  ouparł 10.000 Arabów, u- 
marł w zapomnieniu, a imie jego rzadko się te ­
raz słyszeć daje. , , .

Zbytecznie się może rozpisałer o życiu
człowieka który nas maio obchodzi. Ponijważ 
jednak i u nas nie brak pozujących przez całe 
życie jak jenerał Changa~nier na l  olnuerów, 
których chwalą zwolennicy reakcji, kopiąc je ­
dnocześnie nogą ludzi prawdziwych zasług pa­
triotycznych. n e  wspominając o nich słowem 
gdj legną w grobie, v ięr moż« nie bez pożvtku 
będzie ten opis, wykazujący jak we Francji ce-
nie fałszywych bohaterów.

Od procesu pośmiertnego wytoczonego sła­
wie jenerała Ohangarniera, przechodzę do pro­
cesu żywych. Rzecz się tak miała; Moskal pan 
Parnajpw, jak dz.ennik: twieidzą, we wszystko 
wtajemniczony powiernik cara wszedł w ukła­
dy z panem Louir Ilanc, majace na ceiu pozy­
skać dziennik V  Eonami librę do szerzenia i po­
pierania planów . zasad panslawistycznych Mo­
skwy. Pan Louis Blanc nie okazał się człowie­
kiem za jakiego gc miano, i przyjął od Moskala 
ofiarowane mu fieniądze, Ponieważ jednak jest 
człowiekiem tniiuj^c.ym wolność, której zasady 
w żaden sposób niedadzą się pogodzić z samo- 
wiadztwem i panslawizmem, więc bardzo słabo,

Rozmaitości paryzkie,
(Dyalog bonapartystów z roji-listwni pi



wach przechodzi czas senatowi, zostawiając w 
narodzie groźne niechęci.

W czoraj złożył poseł Paskal Duprat ra­
port komisji, wyznaczonej do zbadania, czy oso­
by, które weszły do rządu d. 4. września 1870 
r. powinny być oddane pod sąd, za nieprawne 
pochwycenie władzy ? Żądanie sądu wyszło ze 
strony bonapartystów, których imieniem wystą­
pił baron Dufour. Komisja w raporcie swoim 
żądanie sądu uważa jako niezashigujące nawet 
na uwagę. Gdy rozpoczną się rozprawy z powo­
du tego raportu, podamy szczegółowszą wiado­
mość o całej tej sprawie.

Obrady obecnie prowadzone w Izbie i w se­
nacie nie zawierają nic ciekawszego, staną się 
dopiero interesującemi, gdy rozpoczną‘się rozprawy 
o nowem prawie prasowem. Nadmienić tu jeszcze 
mnszę, iż wniosek ministra oświaty Wadaingto­
na. aby obowiązkowe nauczanie zaprowadzono w 
tych gminach, gdzie są budynki szkolne, poparty 
został i rozszerzony przez komisję w ten spo­
sób, iż przedstawiła Izbie wniosek od siebie, 
aby obowiązkowe i bezpłatne nauczanie rozcią­
gnąć do całego kraju.

Z  powodu postu, posypały się okólniki bi 
skupów do wiernych. Są one pełne ubolewań 
naazekania na urządzenia republikańskie, a szcze 
gólniej na dziennikarstwo. Skargi te wywołują 
wiele niechęci do duchowieństwa. Nam się zdaje, 
że lepiejby biskupi zrobili, gdyby zamiast ją ­
trzenia opinii swemi skargami, wezwali raczej do 
składek na robotników lyońskicn. Wezwaniem 
takiejn zjednaliby sobie i kościołowi życzliwość 
tej klasy potężnej liczbą, która nienawidzi du­
chowieństwa.

Rząd w celu ulżenia doli robotników zamó­
wił za 500.000 fr. jedwabi w Lyonie, a Jules 
Simon, prezes ministrów, przeznaczył 140.000 fr. 
na fundusz wsparcia robotników. Zyskał sobie 
tym sposobem nowe uznanie i pochwały.

Czasom późniejszym dopiero przypadło rozbudzić się żywa wymiana depesz. Kilka półurzędowych 
je i wypielęgnować ; a nie radziłbym, panowie, dzienników, a między innemil i afćmorial aiplo- 
wstępować teraz na inne tory. A  wszakże wła- matique potwierdzają ten fakt i nzasadniają go 
śnie w tym punkcie obrazić nas zamierzacie, tem, że Moskwa dłużej tak wielkich kosztów u- 
chcąc w tej Wysokiej Izbie dać przykład, jak trzymania zmobilizowanej armii ponosić me może. 
lekceważyć należy wspomnienia dziejowe i uczu-1 Fi emdenblatt otrzymuje od swego korespon- 
cia narodowe w czasach tak groźnych, gdy za- denta ze Stambułu doniesienie, że w piątek o

Mowa posła dr. Euzebiusza 
Czerkawskiego

na posiedzeniu Izby posłów z d. 23. luteg* 1877.

(Dokończenie.)

Frzechodzę do dziedziny politycznej. Pan de­
putowany jest tego mniemania, że książki pol­
skie pod tym względem tak są ułożone, iż lubo 
daleko im do rugowania patijotyzmu austrjac 
kiego, zdolne przecie znacznie go ostudzić, i czy­
ni organom rządowym gorzki ztąd zarzut, że nie 
zwróciły uwagi pana ministra oświecenia na te 
miejsca, do których właśnie odnosi się ten wspo­
mniany przeżeranie zarzut. Otóż co się tyczy sa­
mego zarzutu, nie zdaje mi się bynajmniej, iżby 
organa rządowe za mało tego dobrego czyniły, 
owszem zdaje się, że za wiele. Bardzo one wzię­
ły sobie do serca pieczę nad gaiicyjskiemi książ­
kami szkolnemi, i nad patrjotyzmem austijackim 
w Galicji, a pieczę tę wykonywały w sposób, 
który nie zawsze był zgrabny, ale nigdy nie 
zamknięty w ciasne granice. Wiadomo, że dó a- 
trybucji galicyjskiej krajowej Rady szkolnej na­
leży aprobata tekstów, z których wiele wychodzi 
nakładem wiedeńskim. Nikt nie może zabronić 
ministerstwu przeglądania tych tekstów gdy do­
staną się do niego, i poczynienia przeciw nim 
swoich uwag, by sprowadzić zmianę. Tak też 
ministerstwo zawsze robiło, ale w sposób nie za ­
wsze właściwy regularnemu biegowi administra­
cji. Zamiast porozumiewać się pod tym względem 
z galicyjską Radą szkolną, jakby się należało, 
często książki wracały po druku do Galicji nie 
tylko pozmieniane, lecz raczej pokaleczone tak, 
jak nikt nie byłby mógł przypuścić, że coś po- 
podobnego stać się może. Godziłoby się spodzie­
wać, że uwagi z podpisem ministra oświecenia 
przesłane być powinny krajowej Radzie szkolnej 
z wezwaniem, aby poczyniła zmiany, jakie wy­
dały się naczelnej władzy wychowania publiczne­
go niezbędnemi. Tak jednakowoż się nie działo; 
pozmieniano teksty brevi mana, jak tam się spo­
dobało; a gdyśmy bliżej rozpatrzyli się w spra 
wie, przekonaliśmy się, że te zmiany nie zawsze 
działy się pod powagą pana ministra, lecz przed­
siębrały je  organa podrzędne, a nawet —  horri- 
bile dictu! —  zecerzy w drukarni. (Głosy: słu 
chajciel) Z pewnością tedy nie można uczynić 
organom urzędowym zarzutu, jakoby nie dbały o 
rewizję książek polskich, lecz raczej, że wykro 
ezyły daleko poza granicę przyzwoitą.

A le wracam do treści zarzutów. Nie wiem 
wprawdzie, ile ich tu dziś jeszcze może się po­
jaw i; może to stanie się w sposób względem nas 
już używany, tj. po zamknięciu dyskusji, gdy nie 
będziemy mogli odpowiadać już na nie. Jakkol- 
wiekbądź wracam do tych, które po części tu w 
Izbie, po części w komisji się odezwały. A  mo­
gę zapewnić, że wszystko, co już wypowiedziano, 
jest bezpodstawne i bezzasadne. Nie myślę mó­
wić o szczegółach, które okazały się poprostu 
nieprawdziwemi. T a^ nP w komisji uczyniono 
zarzut, że w niektórych szkołach ludowych w 
Galicji jest w używaniu historja polska Choci- 
ciszewskiego (wydawnictwa poznańskiego); z 
akt krajowej Rady szkolnej przekonałam się, 
że właśnie ta książka jest zakazana przez gali­
cyjską Radę szkolną; z czego widać, jaką to bro­
nią przeciw nam się walczy. Nie myślę też mó­
wić o tem, że jeden z członków komisji przed­
stawił Kościuszkę jako rewolucjonistę. Żeby K o­
ściuszkę, który walczył za prawowitego króla 
swego przedstawiać jako rewolucjonistę, do tego 
potrzeba grubej nieświadomości historji, z którą 
tu dalej rozprawiać się nie będę.

Lecz wracam do zarzutów poczynionych w 
tej sprawie przez pana deputowanego z Bielska. 
Uderza go, obraża go, że w książkach polskich 
w ogóle jeszcze znajdują się wspomnienia histo­
ryczne z przeszłości naszej o jczyzny; i przeciw 
temu właśnie zwraca się tu zdanie o „jedno­
stronności narodowościowej w przeciwstawieniu" 
do „pielęgnowania austrjackiej miłości ojczyzny." 
Pan deputowany z Bielska, a może i szanowna 
komisja zdaje się mieć całkiem osobne a szcze­
gólniejsze pojęcie o austrjackiej miłości ojczyzny 
i jej pielęgnowaniu. P an ow ie! Pod łagodnem 
Habsburgów berłem wiele i rozmaitych zamie­
szkuje ludów ; zamieszkują pod niem chętnie w 
tej wierze i w tem przekonaniu, że znajdują tu 
opiekę dla narodowości swej i swych wspomnień 
dziejowych (brawo z prawicy) i na tem oto, pa­
nowie, zasadza się nasz także patrjotyzm (brawo 
z prawicy), dlatego właśnie, że pod berłem au- 
strjackiem wolno nam być Polakami, że nasze 
wspomnienia dziejowe są tu w poszanowaniu; 
dlatego nam także Austrja drogą jest ojczyzną. 
(Oklaski z prawicy). Jeśli atoli patijotyzm nasz 
uczynicie zawisłym od tego, byśmy wyparli się 
naszych wspomnień dziejowych, jest to szowinizm 
tamtej strony (lewicy), który z pewnością do­
brych nie wyda owoców. (Brawo z prawicy). 
W idzę wracające czasy Metternicha, w których 
każdy taki objaw uczucia był zdrożny (rerpdnt). 
Ale zechciejcie też przypomnieć sobie, jakie sy­
stem ten czasu swego miał następstwa, czy było 
choćby jedno drgnienie sympatycznego dla Austrji 
uczucia, lub czy uczucie takie wypielęgnowano.

wikłania polityczne zagrażają z północy i z po 
łndnia, ze wszech stron. Nie sądzę, panowie, iz­
by to był dowód mądrości stanu. Daleko mi 
wprawdzie do pouczania was, ale trudno mi zna­
leźć w sobie przekonanie, iżby ta właściwa była 
droga do pojednania ludów, do pogodzenia serc i 
umysłów

Wniosek ten, panowie, raz już stał na po* 
rządku dziennym, w jesieni, w październiku; u- 
chylono go wówczas z porządku dziennego i to 
pod pozorem, że pozostaje w związsu z drugim 
przedmiotem, o którym dziś obradowano, tj. z 
petycją księgarzy o zniesienie c. k. nakładu 
książek szkolnych; każdy jednak pojmie, że ten 
związek jest nader wątły, i że przeto owo uchy­
lenie z porządku dziennego nie było dostatecznie 
uzasadnione. Pochlebialiśmy sobie,, że w tej W y­
sokiej Izbie zapanowało lepsze zrozumienie rze­
czy, że spory takie i zawiści, jakie wywołuje ten 
wniosek, nie są na czasie. Otóż jeśli wniosek 
wówczas nie był na czasie, pytam was, czy te 
tumany zawieruchy w chwili obecnej więcej są 
na czasie ? Nie zdaje mi się.

Dlatego proszę was, panowie, usilnie, nawet 
w imię patrjotyzmu austrjackiego, pod którego 
wezwaniem sprawa ta się pojawia, odrzućcie 
wniosek komisji dlatego, że zwraca się ostrzem 
swem przeciw nam, przeciw narodowości — wol 
no mi pewnie powiedzieć —  przeciw jednej 
narodowości w państwie, której lekceważyć so 
bie nie wolno. (Oklaski z prawicy).

Przegląd polityczny.
Najważniejszą sprawą dnia dzisiejszego jest 

niezaprzeczenie traktat pokojowy między Serbią 
a Portą. Owóż dotąd sprawę tę osłaniają takie 
chmury sprzecznych wiadomości i pogłosek, że 
niepodobna dociec, jak właściwie rzeczy stoją 
Wprawdzie wczorajszy nasz telegram ajencji Ha 
vasa zapowiadał na poniedziałek jeszcze jedną 
konferencję, poczem —  zapewniał on anlicipan 
do — traktat pokojowy zostanie podpisany, 
ks. Milan telegraficznie zatwierdzi układ. Jednak­
że wartość tego telegramu ajencji Havasa w y­
daje się nam dość podejrzaną, a to z dwóch po­
wodów: najprzód, że właściwie nie przynosi on 
nam nic nowego, gdyż w dalszym swym ciągu 
wprost wyłuszcza projekt turecki, prawi o fer- 
manie sułtańskim, i daje do zrozumienia, że 
traktat według żądań Porty podpisany zostanie; 
po wtóre dlatego, że zanadto optymistycznie wy 
gląda, co tembardziej na podejrzenie zasługuje, 
ile że od afery ks. Decazesa w Izbie wersalskiej 
wiadomą jest rzeczą, że ajencja Havasa od pe­
wnego czasu służy tej partji giełdowej, która sta 
l-a się na targach europejskich haussow&ć efekta 
tureckie. Podejrzenie nasze wzmaga jeszcze i ta 
okoliczność, że ajencja Havasa nigdy dotąd nie 
)yła tak gadatliwa jak obecnie, i podczas gdy 

wszystkie inna ajencje milczą jak gdyby zaklęte, 
lodczas gdy nawet nasze biuro korespondencyjne 

żadnych od siebie nie dostarcza depesz, ajencja 
rzeczona na wsze strony świata rozsyła najbar­
dziej optymistyczne wiadomości. Takie postępo­
wanie wzbrania nam na wiarę wiadomości tej a 
jencji przyjmować.

Oprócz owej wczorajszej depeszy Havasa, nia 
znajdujemy żadnej innej w dziennikach, któraby 
rzucała cokolwiek światła na sprawę rokowań 
Jedna tylko Deutsche Ztg. otrzymuje od swego 
stambulskiego korespondenta telegram, iż według 
jego prywatnych informacyj rokowania zdaje się 
doprowadzą do pomyślnego rezultatu, i Serbia u 
stąpi od swych wymagań.

Czy już dotąd ustąpiła —  nie wiadomo. To 
wszakże zdaje się być pewneao, że w poniedzia­
łek i we wtorek traktat nie był jeszcze podpf 
sany. Tymczasem skupczyna, tak jak zapowia­
dano, otwartą została w poniedziałek. Po solen- 
nem nabożeństwie udali się posłowie w liczbie 
około 400 do teatru, gdzie odbywać się będą po­
siedzenia. Około południa przybył książę i przy 
drzwiach zamkniętych, po wydaleniu publiczno­
ści odczytał mowę; poczem przystąpiła skupczy 
na do weryfikacji wyborów. Całe poniedziałkowe 
i wtorkowe posiedzenie miała na ten cel poświę­
cić. Dopiero aa porządek dzienny wczorajszego 
posiedzenia zapisana była sprawa traktatu po­
kojowego z Turcją. Co się tyczy usposobienia 
skupczyny w tej sprawie otrzymuje Tagblatt wa­
żną, bo zupełnie niespodziewaną wiadomość. Oto 
treść jego belgradzkiej zepeszy: „W brew wszel­
kiemu oczekiwaniu, większość skupczyuy jest za 
prowadzeniem wojny. Szczególnie posłowie nad­
granicznych powiatów, mianowicie z Aleksina- 
czu, Kniażewaczu, Zajczaru, Negotina, Krusze- 
waczu, Waljewa, Uszycy i Łośnicy agitują za 
b e z w a r u n k o w e m  odnowieniem walki. Po 
słowie ci podnoszą, że traktat proponowany u- 
włacza honorowi Serbii, i że przeto lepiej zn- 
pełnie być pobitym na polu bitwy, niż upoka­
rzający pokój zawrzeć. Mniemanie to dzielą po­
słowie wieśniacy (a jest ich 156 ; p. r. G. N.) 
W szyscy w Belgradzie z niesłychanym niepoko­
jem oczekują chwili, kiedy ministerjum przedło­
ży skupczynie do obrad warunki traktatu poko­
jowego." —  Depeszę tę Tagblattu przetłumaczy­
liśmy dosłownie, żeby dać poznać, jakie wieści 
kursnją w samym Belgradzie, —  jednakże nie 
wierzymy na słowo korespondentowi Tagblattu. 
Nie przypuszczamy, nietylko żeby większość skup­
czyny była za wojną, ale nawet żeby za nią gło­
sowała imponująca mniejszość.

W  sprawie rokowań z Czarnogórą zazna­
czyć musimy pogłoskę, której także wiary nie 
dajemy. Opowiadają dzienniki, że ADglia ofiaro­
wała ks. Nikicie milion złr., jeżeli od Port} nie 
będzie wymagał ani portu na jeziorze Skodar- 
skiem, ani też powiększenia terytorjalnego. Owoż 
wiary nie dajemy tej pogłosce, bo zanadto nie­
proporcjonalnie małą wydaje się nam suma wy­
nagrodzenia. Niepodobna przecież uwierzyć, żeby 
port i kilka mil kwadratowych obszaru dawało 
w podatkach tam praktykowanych zaledwie 50 
tysięcy reńskich renty. A  znów Anglia nie mo­
głaby zaproponować nieekwiwalentnego wyna­
grodzenia.

Ks. Gorczaków dotąd jeszcze nie otrzymał 
odpowiedzi na swój okólnik; tak donosi Agence 
Russe, dementując doniesienie Petersburger Deut­
sche Ztg., która podała, że w sob .tę wieczór od­
powiedź nadeszła. Jednakże jeżeli wiadomość te­
go dziennika zestawiamy z tem co Ptster Lloyd  
donosił, iż gabinet angielski w sobotę obradował 
nad tem, co na urgens moskiewski odpowiedzieć 
wypada, to przyjdziemy do przekonania, że rze­
czywiście w sobotę musiała nadejść jakaś depe­
sza z Londynu do Petersburga, a jeżeli nie by­
ła  ona odpowiedzią na okólnik, to przynajmniej 
była odpowiedzią na nrgens. Zresztą nie ulega 
już zdaje się wątpliwości, że obecnie między ga­
binetem londyńskim a petersburgskim odbywa

powiadano na pewne na Perze, iż wkrótce na 
stąpi zmiana w wezyracie. Edhem ustąpi miej­
sca Mehemet Ruszdi baszy.

W  Augsburgekuj Gazecie znajdujemy cieka­
wy przyczynek do historji obecnej kryzys w spra­
wie wschoduiej, mianowicie pian Ignatiewa po­
działu Turcji azjatyckiej, po dokonanym —  na­
turalnie — poprzednio podziale Turcji europej­
skiej. Według tego planu: „Cała Anatolia prze- 
szłaby w posiadanie Moskwy z wyjątkiem krai­
ny, połonej na wyżynach Kiutahii i Konii, wła­
ściwej ojczyzny Osmanów, która by im jako dzie­
dziczna własność oddaną została. To nowe księ­
stwo Osmanów, bo ze względu na jego obszar 
nie możnaby innej dać nazwy, nie miałoby przy­
stępu do morza od północy i zachodu, tylko na 
południe Taurusu między Adalią i Tarsusem. An­
gora miałaby być stolicą moskiewskiej Anatolii, 
Konstantynopol stałby się portem wolnym, i ró­
wnocześnie stolicą nowego greckiego cesarstwa, 
albo czegoś podobnego. Kraje Kurdów tworzyły­
by nowe niezależne królestwo pod protektoratem 
Moskwy. Syi ja przypadłaby Egyptowi, a w Ara­
bii powstałby związek państw, utworzony z au­
tonomicznych krain rozlicznych szczepów. Widać 
z tego — dodaje Augsb. Gazeta —  że dyploma­
cja, szczególniej moskiewska, z daleko większą 
łatwością zmienia na mapie granice krajów, ani­
żeli historja przez całe wieki."

wstanie. Następnie w zastępstwie p. Ciemirskiego | nięto 2100 zł., tedy okazuje się korzyść na rzect

Czego naszemu miastu potrzeba?
Dla użytku obywatelstwa napisał 

Radny miasta Licowa.

(Ciąg dalszy).
Cały obszar, na którym leży miasto z przed­

mieściami, tudzież wsie do koła własnością mia­
sta będące, pochodzą z darowizny królów poi 
skich, jako to: króla Kazimierza W . z r. 1356 i 
1368, ks. Władysława Opolskiego z r. 1372, 
królowej Jadwigi z 8. marca 1387 zatwierdzonej 
przez króla W ładysława Jagiełły d. 18. paź­
dziernika 1387, wreszcie z ostatniej darowizny 
tegoż króla z r 1415, w którym nadał miastu 

obszary, residuitates, cxtremitates, ultra dimensu- 
racionem et usqus ad terminos omnium laneorumu 
dalej zakupione dobra przez radnych miasta w 
r. 1508 (Żubrza i Sichów) i kupiona przez ma-

referował sekretarz podanie Kazimierza Szatkow 
skiego, byłego członka Towarzystwa Tarnopolskie­
go o przyjęcie do Towarzystwa z prawami od 1. 
stycznia 1868 i wniósł odesłanie tej prośby do ko­
misji administracyjnej. Po dłuższej dyskusji, w któ­
rej zabierali głos pp. Dobrzański, Rogalski, Woro- 
szyński, Bodyński i Lipoman, uchwaliła Rada nad­
zorcza odesłać podanie do komisji administra­
cyjnej.

Prezes zarządził wybór do komisji admini­
stracyjnej do której weszli lir, Bielski, Dobrzański, 
Rogalski, Lipoman, Kaliski. Następnie zarządził 
prezes na żądanie zgromadzenia wybór komisji pe­
tycyjnej, któraby i wybory sprawdziła; w skład 
tej komisji weszli pp. Lech, Stormke i Zajączkow­
ski. Z kolei p. Bodyński imieniem komisji rachun­
kowej zdawał sprawę ze swoich czynności, a od 
czytując wyczerpujące sprawozdanie, z którego 
wypływa uznanie gorliwości i sumienności prac 
Wydziału centralnego wnosi o udzielenie przez po­
wstanie Wydziałowi centralnemu ab&olutorjnm za 
rok 1876. Rada przez powstanie udzieliła absoln- 
torjum. Końcowe nwagi w sprawozdanin komisji 
rachunkowej odnoszące się do jednorazowych wsparć 
dla nieudolnych do pracy, wdów i sierót, odseła 
zgromadzenie takowe do rozpatrzenia komisji ad­
ministracyjnej.

Przy końcu posiedzenia zawiadomił prezes, Że 
w myśl st&tntu z kolei 3 członków Wydziału wy 
stępnje, a miauowicie Romanowicz i dr. Gęba- 
rzewski zaś pp. Wiśniewski i Jnstyn Dziubiński z 
powodu przesiedlenia się na wieś zrezygnowali. 
Rada nadzorcza na wniosek Wydziałn centralnego 
uchwala przesłać nieobecnemu p. Wiśniewskiemu 
podziękowanie za gorliwość dla Towarzystwa, zaś 
obecnemu p Dziubińskiemu dziękuje powstając 
z miejsc.

—  W  sobotę odbędzie się w sali ratnszowe. 
koncert Rafaela Joseffy’ego. Program następujący

1. Sonatę C-dur op. 53, Beethoven, 2. a) Pre 
iude ans der A-moll „Snite", b) Fugę, c) Passepied. 
J. S. Bach; c) Gavotte, Padre-Martini; e) Warum 
f) Traumeswirren, Schumann; g) Valse caprice 
Schubert-Liszt. 3. a) Zwei Etuden E-anr, Ges-dnr 
b) Mazurka, c) Prelude, Chopin; d) Tanz Arabes 
ken I. u. II., e) Spinnlied, Joseffy ; f) Spinnerlied 
aus dem „fliegenden Hoilander" Waguer, Liszt 
4. Tarantelle (aus Venecia e Napoli), Liszt

— W  piątek 2. marca odbędzie się w sali ra 
tnszowej pod przewodnictwem artystycznego dy 
rektora pana Mikulego piąty wieczór muzykalny, 
Program: 1) Mozart, kwartet smyczkowy (es-dnr) 
2) Beethoven, Sonata (g-dur) na fortepian i Bkrzyp 
ce. 3) H. Reber, kwartet wokalny z opery „La 
nuit de Noel“ . 4) St. Saens, kwintet fortepianowy 
Początek o godzinie szóstej.

— Na druk elementarzy dla ludu górno-szlą 
skiego złożyli w administracji Gazety Narodowej 
pp. Bartmański z Leszczyna 2 zł., W. C. ze Lwo

gislrat w roku 1810 Wybranówka.
Wszystko więc mienie nieruchome i prawa 

z tytułu własności wynikające, również jak i ,  , ,  „  ,  „  . , . ,
prawa ściągania opłat miastu przyzwolono, jifkiej'J'a }  N- ,ze Lwowa 2 zł., bracia Łazowscy
miasto od r. 1356 do teraz posiada, stanowią ’ 2 z ł- poprzednio z ozonom: razem ^39 zł. 30 cr .
specjalną w ł a s n o ś ć  l u d n o ś c i  c h r z e -  * 10 marlj niemieckich.
ś c i a ń s k i e j ;  rozumie się samo przez się, że —  N* pogorzelców w Bursztynie złożyli w ad
wszystkie ciężary i wydatki zarządu, z tegO ma- ministracji Gaz. Naród. pp. dr. Biesiadzki 1 zł
jątku pokryte być muszą. Bronisław Slaski 5 zł. a. w.

Zestawiając więc na podstawie budżetu z —  Dla księży unitów złożyli w administracji
roku 1877 wszystkie dotyczące tytuły w jeden Gaz. Nar. pp. Ignacj P. 20 zł. i Józia P. 5 zł.
osobny kompleks gospodarczy, otrzymamy nastę- _  w . .  , . . . g . ,
pujące przychody i rozchody funduszu specjalnego . wiua gkradziono‘ z jJ ni /  Leopolaowi Cze- 
ludtoości chrześcianskiej kawiarzowi "pod 1. 4 przy ulicy Jagielloń-

chody z gruntów^mtójskich,2 dochó™ ^budynków ^
miejskich, opłaty od łazienek; dochód z praw a ' °zor 
propinacji, dochód s y t a  drogowego, M M  j  ^ 7 3 .  K 5  
wagi miejskiej, dochód * placowego, opłaty od zamek ^  zaw8ze nienarU3Zony

Z worem mąki, jako ze zdobyczą kradzieżypogrzebów, odsetki kapitałów czynnych ;
II. Rozchody : na zarząd dóbr miejskich, za- uchodził pozawczoraj z kamienicy pod 1. 29 przy

rząd realności miejskich, podatek docnodowy i e- n]jCy Sobieskiego pewien wyrobnik, lecz przycbwy- 
cwiwalent należytości prawnych, datek obow iąz-' 0̂ny preez właściciela, został areszstowany. 
towy '/a myta drogowego na utrzymanie Szpita-1   --- ... -  j j - I A  *'.«.!W jasny dzień, bo w gedzinach przedobiednich,
a głównego, wydatk1 na wagę miejską, odsetki oderwał przedwczoraj złodziej zamek od pomie- 

i umorzenie kapitałów biernych. J gzkania Tauby Hekel przy nlicy Starozakonnej
Urządzenie odrębnego systemu gospodarcze- ni\ 9 , a otworzywszy następnie zamknięty kufer 

go wymaga założenia właściwych ksiąg rachun- wĵ ryckem) zabrał 35 zł. w baukuotach, 20 zł. 
towycb i nłożenie osobnego budżetu; z tego po- w Jj-obnej srebrnej monecie, cztery cwancygiery i 
wodu rozdzieli się teraźniejszy budżet funduszu trzy srebrne kólczyki Podejrzanego o tę znchwałą 
gminy miasta Lwowa na dwa zupełnie odrębne kradzież aresztowano, 
oudżety, z tych obejmie jed en : „Fundusz ogólny , .
miasta Lwowa", drugi zaś „Fundusz własny lu -1 M ianowania. Rada szKolna zamianowa u
dności chrześciańskiej miasta Lwowa." tymczasowego nauczyciela Franciszka Frankowskie-

Podział ten winien być przeprowadzony już %° rzeczywistym nauczycielem kiernjącym szkołą 
w budżecie za rok 1878 etatową męzką w Stanisławowie, tymczasowego

Otrzymamy tym sposobem odrębny majątek m>»czyciela Michała Dymka rzeczywistym nanczy- 
zarodowy, którego bieżące dochody będą mogły °ielem szkoły męzkiej w Kętach, nauczycielki zaś 
dostarczać zasiłków dla funduszów kościelnych Kossobudzką i Karolinę M^żykownę rzeczy-
i t. p„ a chociażby za razie dochoty te miały wistemi_ nauczycielkami młodszemi szkoły etatowej 
być nawet bardzo obfite, to spodziewać się m o -. żeńskiej w Jarosławiu
żna, iż dobro gospodarstwo do wzrostu tych fuu- M ianowania w  arm ii. Pułkownik Jan
duszów się przyczyni, i że istnienie takiego szcze- Bezard, Komendant rezerwy pułku piech. nr. 77, 
gółowego majątku pobudzi ofiarność prywatną do przeniesiony na etat nadliczbowych oficerów ; pnł-
pomnożenia tegoż. (C. d. n.)

(ronika miejscowa i zamiejscowa,

kownik pnłke piech. nr. 41 Karol Sciimelzer, mia­
nowany komendantem rezerwy pułku piech. nr. 77, 
a podpułkownik Leopold Bergmiiller, z pułku piech. 
nr. 15, na własną prośbę przeniesiony w stan spo- 
czynkn, otrzymał przy tej sposobności w uznaniu 
wieloletnich zasług położonych w czasie wojny za-

Tłumy publiczności obserwowały onegdajsze równo jak pokojn charakter pułkownika ad ho-
zaćmienie księżyca, któremn przy zupełnie pogo 
dnem niebie można było się dokładnie przypatrzyć. 
Były też rzeczywiście podczas zaćmienia momenta 
bardzo ciekawe, a zwłaszcza od chwili, w której 
większa połowa tarczy została zaćmioną i światło 
jaskrawe odbijało silnie od części zacienionej a 
przybierającej coraz bardziej barwę rdzawą. Przed 
godziną jedenastą na nowo jasna tarcza księżyca 
nkazała się w całej pełni.

nores z uwolnieniem od taksy

— W y d z ia ł cen tralnego T ow nrzystw a 
wzajemnej pomocy oficjalistów prywatnych ogłasza 
następujące sprawozdanie z czynności za rok 1876 : 

(Dokończenie.)
Przychód rzeczywisty wynosił w roku 1876 

24.257 zł 65 '/, ct. Kwota przychodu była preli- 
Rada nadzorcza Towarzystwa wzajemnej ' minowaną na 22.600 zł. Wpłynęło tedy więcej jak 

pomocy oficjalistów prywatnych odbyła swe zwykłe się spodziewano o 1.597 zł. 6 5 '/, ct., a w poró- 
posiedzenia we Lwowie w lokalności&ch Btowarzy- wnaniu z przychodem r. 1875 24.838 zł. 22 '^  ct., 
szenia „Gwiazda" daia 24. i 25. lutego 1877. O - ' okazuje się w roku 1876 nieznacznie mniejszy dc- 
beenych delegatów było 31. Przewodniczył Stefan1 chód o 580 zł. 57 ct
kr. Zamojski. Po zagajeniu posiedzenia przez pre 
zesa, odczytał sekretarz Romuald Makarewicz spra­
wozdanie z czynności wydziałn centralnego za rok 
1876, które osobno zamieszczamy.

Wniosek p. Sokołowskiego z Zaleszczyk, aby 
wysłać delegację na obrady Towarzystwa gospo­
darczego odesłano do komisji) administracyjnej wy­
brać się mającej; przeciw wnioskowi przemawiał 

Różański.
Z koleji referował dr. Gębąrzewski imieniem

Zmniejszenie tó przypisać należy tej okoli­
czności, w roku 1875 jeden z członków rzeczywi­
stych sam złożył 1100 zł. na udziały, których 
liczbę w tym rokn znacznie zmniejszył, skutkiem 
czego porównanie tych dwu lat — daje wynik tylko 
względny; a gdy odliczymy wkładkę wyjątkową 
tego jednego członka, przychód w roku 1876 bę­
dzie większym od poprzedniego.

Stan majątku w dziale zapomóg stałych wy­
nosi z dniem 1. styeznia 1877 : fnudnsz dyspozy

Wydziału centralnego wybory uzupełniające w po- cyjny 29.488 zł. 26 ct., fundnsz żelazny 155.800 
łączonych powiatach Mielec, Dąbrowa, Gorlice, Ja- J zł., razem 185.288 zł. 26 ct., a mianowicie : fnn. 
sło, Ropczyce i Pilzno i wniósł odesłanie aktów do J"~
komisji wybrać się mającej.

Rada nadzorcza uchwaliła wybrać komisję do 
sprawdzenia wyborów.

dusz żelazny w efektach 155.800 zł., fnndusz dy­
spozycyjny gotówką w kasach 2.855 zł. 20 ct., w e- 
fektach 16.780 zł., w należytościach 9.559 zł. 65 
ct., w sprzętach i rekwizytach 293 zł. 41 ct., snma 

Następnie referował p. Romanowicz wniosek' 185.288 ẑ!t. 26 ct â  po strąceniu należytości bier- 
oddziału Sokolskiego co do umieszczania w d z i e n -  nych 2.387 zł. 95 ct pozos ^  czy8ty 8taD Ina.
nikacb miesięcznych sprawozdań , wniósł, aby t e n  Jakowy działu stałych zapomóg 18, 900 zł 31 ct.
wniosek odesłano do komisji administracyjnej ; p. Porównanie z wjnAwm :«» rok 1875 okazuje, 
Pochmarski przemawiał za odesłaniem do k om is ji'^  majątek Towarzystwa w roku 1876 wzrósł o 
administracyjnej, p. Dobrzański przeciw odesłaniu, 15-947 zł. 17/ ,  ct.
do komisji, a powziąć tylko uchwałę „W ydział | W roku 1876 wylosowane zostaiy dwa listy 
centralny będzie się starał o bezpłatne umieszcza-. zastawne Banku hipotecznego do 1.000 nr. 1139 i 
nie w dziennikach wiadomości szczególnie co d o ! 13.133 i jeden list zastawny Towarzystwa kredy- 
rozdanych zapomóg stałych." Rada uchwaliła wnio-! towego ziemskiego na 100 zł. nr. 286, a gdy na 
sek p. Dobrzańskiego; przyczem na wniosek p Bo- zanupienie tych efektów wypłacono w swoim czasie
dyńskiego Rada uczciła zasługi prezesa przez po- j 1.901 zł. —  a po zrealizowaniu takowych osiąg*

Towarzystwa w kwocie 199 zł.
Fundusz zapomóg doraźnych w powiatach f 

końcem roku 1876 wynosił gotówką 3.490 zł. 3ł 
ct., efektami 5.841 zł. 27 ct. Efekty działo Btałyc* 
zapomóg tak funduszu żelaznego jak i dyspozycyj1 
nego, a mianowicie w 5 °/0 listach zastawnych ToW 
kred. ziemsk. 80.000 zł. i 6 °/J listach Banku hip. 
92.500 zł. 8 losów Rudolfa znajdują się przecho­
wane w skarbcu Towarz. kred. ziemsk., zaś czę­
ściowo wpływająca gotówka lokowaną jest w To­
warzystwie zaliczkowem we Lwowie, plac Marjacki 
1. 9 na procent stosunku 6 od sta rocznie. Lokacji 
ta w ciągu roku dość znaczna, nigdy jednak nlł 
dochodzi jednorazowo cyfr bardzo wysokich; wy­
dział centralny bowiem jak tylko zbierze się zna­
czniejsza nieco kwota wynosząca 3 do 4 tysiąc} 
zł. —  używa jej zaraz na zakupno nowych hipo­
tecznych papierów.

Zaległości członków rzeczywistych wynoszę 
6.849 zł. 29 ct. a wspierających 845 zł. — w po- 
równanin z zaległością na rok przeszły — jes 
takowa w r. 1876 mniejszą o 2.630 zł. 20 ct.

Nadwyżka po opędzeniu wszystkich wydatków 
w r. 1876 wynosi efektami 16.700 zł., którą wy­
dział centralny wnosi w całości przyłączając dc 
fnnduszn żelaznego.

Kończąc niniejsze sprawozdanie, wydział cen­
tralny nie może zamilczeć tej okoliczności, iż jak 
wykazano powyżej, liczba członków w SKntek wy­
kreślenia zalegających zmniejszyła się o 123. Są­
dzimy, że nie omylimy się — przypisując okoli­
czność tę ogólnym stosunkom krajn. Coraz więcej 
widzimy dóbr przechodzących w ręce obce, coraz 
więcej też oficjalistów obcych nie poczuwających 
się do żadnych obowiązków solidarności, coraz wię­
ksza przeto liczba dawnych oficjalistów pozosta­
wionych bez posady, a więc będących w niemożno­
ści opłacania wkładek. Tem większy przeto cięży 
obowiązek na stowarzyszonych, ażeby z grona ko­
legów coraz to nowych Towarzystwu naszemu przy 
sparzali czlonkbw. W ten sposób bowiem i sobie 
niewątpliwą przysporzą korzyść przez wzmocnienie 
instytneji, w której szukają i znachodzą nbezpie- 
czenie dla siebie ua wypadek niemocy, a dla naj­
bliższych sobie na wypaaek śmierci — a zarazem 
i krajowi oddadzą niepomierną przysłngę chroniąc 
od upadku tak ważną w naszem społecznem życiu 
klasę urzędników gospodarczych.

—  Tarnopol. Z dniem dzisiejszym rozpoczyna 
Towarzystwo miłośników muzyki w Tarnopolu swo­
je czynności. W  skład tegoż wchodzą jako prezes 
Juliusz Korytowski wł. dóbr i poseł na sejm kra­
jowy, jego zastępcą radca Porschiński, dyrektor i 
kierownik artystyczny Władysław Wszelaczyński, 
do wydziału należy obywatelstwo miasta i okolicy. 
Ukonstytuowaniu takiemu tylko przyklasnąć. Naj­
ważniejszą kwestją teraz, będzie pozyskać jak naj­
szersze koło miłośników muzyki. W  tym celu ro­
zesłano przeszło 500 zaproszeń i statutów, które 
szanownych odbiorców o warunkach i korzyściach 
jakie To warzy8u wo to nastręcza, najdokładniej po­
informują. Ja po przeczytaniu statutów, pozwolę 
sobie wypowiedzieć zdanie, źe Tow. takie będzie 
wielkiem dobiodziejstwem dla naązego miasta, je ­
żeli otwierając kurs nauki fortepianowej, pozwoli 
korzystać uczniom mniej zamożnych rodzin r tej 
nauki za niższą cenę, jaką się zwykle .dochodzą­
cemu metrowi bez względu na jegc uzdolnienie pła­
cić musi. Wiemy bowiem z doświadczenia, że wie­
lu z tych panów mieni się artystami i wprowadza 
jakieś własne systemy, które zamiast postępu utru­
dniają tylko naukę, pochłaniają czas i pieniądze. \ 

W Tow muzycznem rzecz ta ma się inaczej, 
tam dyrektor, głębokich muzycznych zdolności, wy­
biera, przyjmuje i nadzoruje metrów, ci zaś ściśle 
do jego woli zastosować jfię muszą. Będzie 10 więc 
szkoła gruntowna i ze znajomością rzeczy prowa­
dzona. Jak słyszałem liczy Tow. jnż.zaraz na po­
czątku 125 członków zwyczajnych, co jest naj­
lepszym objawem jak potrzebną była podobna in­
stytucja. Zdaje mi się jednak, że ilość tr człon­
ków nie zapewni jeszcze życia tej instytucji dla­
tego powinien każdy z-tych 125 członków dołożyć 
starań, by przynajmniej jeszcze jednego, członka 
dla Tow. pozyskać, a wtedy przy pomocy drugiej 
i trzeciej kategorji członków założycieli i protek­
torów, na których najwięcej się liczy, możnaby być 
pewnym rozwoju. Potrzeba tylko kilku łaskawych 
protektorów jakich ma Lwów, Kraków, Brody, 
Stanisławów, a żywotność Tow. byłaby zapawnio- 
ną. Czekąjmy więc odpowiedzi na rozesłane zapro­
szenia, bo od tych zależeć będzie „być albo nie być“ .

Z nad Dniestru. Autor „wspomnień pod­
porucznika jazuy wołyńskiej z roan 1831“ rzeczo­
nym opisem kampanii swojej, poruszył błogo serca 
nad wszystko ojczyznę kochające, w garstce żyją­
cych weteranów z pod komendy pułkownika Karola 
Różyckiego. Niewielu już tych sławnych wojowni­
ków walecznego pułku, bo zaledwo kilku

O ileż drogie dla każdego z nich wspomnienia 
z pamiętnego roku! ileL drogie wspomnienia walki 
pod komendą wielkiego wodza, za niepodległość 
ojczyzny! Pierś tych dzielnych synów Polski dziś 
eno przeszłością żyje, choć skroń siwizną przy­

kryta, duch ich młody boja bezustainie po niwach 
Mołoczki, Uchani, Iłży, — z hasłem nieśmiertelne- 
go wodza „Sława Bohu."

Szczupłe grono tych staroów bohaterów, na 
czele syna nkochaGego swego pułkownika chcąc 
uczcić autora najmilszych wspomnień z przeszłości, 1 
chcąc nściskać raz jeszcze dłoń towarzystwa broni, 
po czterdziestu sześciu leciech spieszy odwiedzić 
podporucznika kolegę. PiętnaBty luty b. r. uroczy­
sty to dzień był dla resztki woły icew, a pamię­
tny dla obecnych osób. Mój Boże ile wzniosłą jest 
miłość ojczyzny! ile zaszczytną walka dla niej! 
gdzież szukać przykładu serdeczniejszej przyjaźni 
szczerszego braterstwa, jeżli nie pod jej sztanda­
rem? jeźli nie pomiędzy wojownikami walczącymi 
dla świętej idei? Półwiekowa przestrzeń czasn nie 
rozerwała węzła tej miłości koleżeńskiej, tej spój­
ni brat.rskiej; szronem oproszone głowy starców 
tonęły w uściskach z radości łzami zalanego ko­
legi. Poważne wzruszenie! łzy szczęścia spłynęły 
>0 licach zmarszczkami pooranych, serca silniej 
bić poczęły —  przeszłość żywo stanęła przód « -  
czyma —  a im się zdało, iż są znów razem w 0- 
bozie, że widzą swego kochanego wodza w rysach 
twarzy obecnego syna —  że zawitał rok trzydzie­
sty pierwszy! smutne złudzenie —  boleśniejsza 
rzeczywistość.

Autor rozrzewniony szczęściem niespodzianem 
serdecznie podejmował tyle rzadkich i dostojnych 
gości swoich. Aby ciągle w domu jego siaia im 
przed oczyma przeszłość pamiętnej kampanii, za­
wiesił obraz olejny, przedstawiający bitwę pod Ił­
żą, m której dzielny pułkownik Karol Różycki vr 
sławnym pejedynkn w obec szeregów nieprzyja­
cielskich, zrzucił z konia pułkownika dragonów 
moskiewskiewskich Hovena.

Trzy dni szczęścia wołyńców słodko spłynęły 
w gościnnym domu kolegi na gawędach tyczących 
się jedynie wypadków pałkowych, wesołe pieśni 0- 
bozowe mimowoli wyrywały się z osłabionych pier­
si weteranów; wówczas w zachwycie, wiekiem 
pochyleni, licznemi bliznami poznaczeni wojownicy, 
prostowali swe członki naruszone razami wrogów, 
zaciskając dło lie gotowe do szabli —  i zdawało 
się, iż duch rycerski w nich wstąpił, młodzieńcze 
postawy im nadając.



Niezwykły to zjazd w kraju naszym —  pierw­
szy w swoi w rodzaju, a mole i ostatni. Nieubłaga­
ne przeznaczenie czy długo jeszcze pozwoli tym 
szczególnym typom walecznych bohaterów powsta­
nia listopadowego, gościć pomięazy nami? czy dłu­
go łm pozwoli świecić zasługami —  świecić przy­
kładem gorącej miłości ojczyzny i poświęceuia, 
młodszej swej braci ?

He serdeezne cznłe było powitauie i przyję­
cie towarzyszów broni, — tyle rzewne ich roz­
stanie. Liczue toasty wnoszono, poruszające prze 
walnie sprawy ojczyste —  a gdy podniesiono zdro­
wie młodego jenerała, syna nieśmiertelnego wodza 
wotyńców — młodzież obecna zanóciła ta cześć 
świeżych jego zasług toast:

Żyj w szczęśoin spokoju,
Żyj w pełnym lat zdrowiu,
Żyj dla sławy kraju,
W pięknym życia maju.

Śpiewajcie chóry, niech żyje, niech żyje wesoło 
Niech iy je ! niech żyje! jenerał nasz —
Niech ży je ! niech żyje przyjaciel nasz.

Zaszczytne podziękowanie dostało się młoazi, 
a łzy rozczulenia znów spłęuęły po marsowj*ch li­
cach ojców żołnierzy.

Bohaterowie z trzydziestego pierwszego roku! 
wołyńce! W y prawi synowie ojczyzny, znów roz­
prószeni jednostkami po kraju w cichej pracy, wy­
czekujecie lepszej doli ojczyzny — o bądźcie sil­
nej wiary, nadzieja nie zawiedzie was. Zasługi 
wasze zacni weterani położone na ołtarzu naszej 
ojczyzny, krwawemi głoskami wypisane na karcie 
dziejów męczeńskiej Polski, błyszczą i błyszczyć 

' będą pokoleniom całym. Za wzniosłym przykładem 
waszem, młodsza dziatwa wasza, kochąjąca kraj 
swój miłością waszą, poniesie dalej sztandar przez 
w.s podjęty, lecz pod hasłem, wiary i pracy

W ołyńce! Polska cała zna was po imieniu, 
a młódź dumna z zasłng waszych, patrząc na was, 
na ływe przykłady cnót najwznioślejszych, pochy- 
ląjąc kornie czoła, powtarza piersią tysięcy : Cześć 
wam ojcowie! c*eść waleczni rycerze!.

— (St.) R ozd ó ł dnia 22. lntego. Jeśli chcesz 
kraj twój poznać dokładnie, to nie zatapiaj się w 
pysznych wystawach sKlepowych lub gmachach 
wspaniałych stolicy. To co by świadczyć mogły te 
gmachy i błyskotki wielkiego miasta, o dobrobycie 
kraju byłoby kłamstwem. Rzuć stolicę i wyjdź do 
wiosek i miasteczek a tu dopiero obaczysz praw­
dziwy stan twego kraju w postaci, stuletnim ma­
coszym gospodarstwem, zbiedzonej istoty. Znajdziesz 
tu i owdzie miasteczka, w których znać mrówczą 
pracę kilkn ludzi lepszej woli, lecz ileż to jeszcze 
pozostaje, by dorównać miasteczkom szczęśliwszych 
od naszego krajów jak Szwajcarji, Francji i Nie­
miec. Słusznie więc czynią narodowe nasze dzien­
niki iż notują każdy choćby najdrobniejszy fakt 
czynnego życia po miasteczkach zachęcając tern 
samem do wytrwałej pracy i de naśladowania. Co 
może zdziałać garstka indzi solidarnie połączonych 
dla przeprowadzenia pewnej myśli, niech posłuży 
za przykład miasteczko nasze; lecz pozwolicie mi 
też za to wypowiedzieć czego nam brakuje i od 
czego właściwie rozpocząć było należało. Mamy 
Towarzystwo zaliczkowe, które już kilkudziesięciu 
obywateli naszych wyrwało z rąk lichwy i do któ­
rego wieln włsścian z okolicy się zgłasza. Mamy 
lilię gal. Tow. ochrony zwierząt, które zapobiegło 
w krótkim czasie swego istnienia publicznemu i 
gorszącemu katowaniu zwierząt. Mamy dwie czy­
telnie ludowe, z których głównie jedna jest bar­
dzo wziętą. Mamy nareszcie ochotniczą straż ognio­
wą, która się ku pożytkowi miasta rozwija i już 
w początkach swego działania niezbite dała dowo­
dy użyteczności swojej.

Wszystko to powstało dzięki wytrwałej pracy 
1 wyżebranege że tak powiem grosza Z wytrwałej 
pracy bo w walce z jednostkami złej woli, które 
w onczas stały na czele gmiay i z ciemnotą wielu 
obywateli, z grosza wyżebranego, bo ze składek j 
innych dobrowolnych datków.

Szkołą należało rozpocząć oaizą pracę, bo im 
więcej oświaty tem więcej uzyskamy ludzi dla do 
brej sprawy — ludzi, którzy zrozumieją, iż cokol 
wiek uczynią dla ogóła, uczynią dla siebie i dzieci 
swoich. Mamy wprawdzie szkołę trzyklasową 
dwóch salach, lecz ta nie wystarcza ani dla czte­
rystu dziatek. Szkoła nasza za mała i za szczu­
pła —  ławki stare, spróchniałe i tak złej kon 
strnkcji, że dzieciom nogi wiszą w powietrzu, a 
■osy leżeć muszą na dyktandzie.

Żydaczów sąsiednie miasteczko, mające muiej
0 połowę mieszkańców od Rozdołn ma dzięki swe­
mu burmistrzowi wspaniałą czteroklasową szkołę
1 nam szkoły takiej potrzeba i w tym kierunku 
wytężymy pracę naszą upraszając wszystkich, któ­
rzy w tej sprawi* poparcia udzielić m*gą, by to 
w imieuiu oświaty nczyuić nie zaniechali.

Zmiana naszego urzędu gminnego wypadła na 
korzyść lepszej sprawy i mamy przekonanie, iż obe 
cny naczelnik miasta najlepsze ma chęci, lecz gmi 
na nasza uboga. Pozostaje nam więc tylko droga 
podań i próśb do Rad szkolnych i krajowych o 
pomoc.

niej z rewolweru dwa razy, a widząc padającą na 
ziemię, wystrzelił do siebie dwa razy. Ocucony, 
znalazł się w szpitalu w Hamburgu i po wylecze­
niu r&n . Lunąć musiał prz6d sądem, gdzie po za­
pytaniach dosyć drażliwycb, przyznał się do dwóch 
strzałów danych do pani Eddy, lecz o trzecim 
śmiertelnym w samo serce nic uie wiedział i za­
pierał się stanowczo, mimo to, że całą scenę opo­
wiadał ze wszystkiemi szczegółami. Z zestawienia 
zeznań z zeznaniami świadków, którzy słyszeli hnk 
strzałów, okazało się, że szybko po sobie nastą­
piło strzałów cztery, s piąty dopiero po npływie 
kwadransa, co przekonało sędziów przysięgłych, Że 
Edda sama, nie będąc zabitą, a kochanka nwa- 
żając za zabitego, zadała sobie sama tę ranę śmier­
telną. Metzke skazany został na rok więzienia. 
Z listów pani Bloem pisanych do krewnych, prze­
konano się, że z namysłem przystąpiła do samo­
bójstwa.

— f  Dr. T eodor T r ip p lin , autor bardzo 
czytanych w swoim czasie opisów podróży po W ło­
szech i Higieny umarł w tym miesiącu w okolicach 
Pizy. Kilkanaście ostatnich lat spędził na tnłaczce 
po różnych krajach zachoduiej Europy i znajdował 
się w wielkiej nędzy. Powodem upadku był jedeD 
z najpospolitszych nałogów, który nie pozwolił mu 
korzystać z wiedzy medycznej i wytrącił mu pióro 

drżącej ręki, którem dawniej tak zręcznie władał.

Wiadomoóel literackie, naukowe i 
artystyczne.

— W  ademii umiejętności odbyło się duia 20. 
b. m. posiedzenie Wydziału matematyczno-przyro­
dniczego pod przewodnictwem prof. dra Piotrow­
skiego. Sekretarz Wydziału podał najpierw do 
wiadomości członków odezwę „Klnbu naukowego- 
w Wiedniu, zapraszającą,1 aby członkowie akadmii 
tamże bawiący, zechcieli do klnbu uczęszczać. Po­
tem prof. dr. Kuczyński wyłożył rzecz: „O zja­
wiskach, których spodziewać się można podczas cał­
kowitego zaćmienia księżyca, wskutek cząstkowego 
oświetlenia tegoż przez koronę słońca.- Po krót­
kiej dyskusji nad tym przedmiotem pomiędzy au­
torem i prof. drem Karlińskim zabrał głos prof. 
Czyrniański i porównywał teorję Secchiego, umie­
szczoną w dziele tegoż: „O jedności sił fizycznych 
ze swoją teorją mechaniczno-chemiczną, wykazując, 
iż w niektórych przypadkach, jego teorja lepiej 
wyjaśnia zjawiska niż teorja Secchiego. Następnie 
odbyło się posiedzenie administracyjne w dalszym 
ciągu poprzedzającego. Na wniosek prof. dra Ku­
czyńskiego, jako przewodniczącego w komisji fizjo 
graficznej, jednomyślnie zatwierdzono wybory dra 
Juliana Grabowskiego i dra Franciszka Czernego 
na członków tej komisji.

—  K r a k ó w , 27. lutego. Wczoraj po siódmej 
godzinie wieczorem wybnchł pożar na Nowej Wsi 
Straż ogniowa z Krakowa położyła wkrótce koniec 
pożarowi, który pochłonął tylko dach domn Józefa 
Brożka, stojącego na drodze wiodącej do Łobzowa

—  Warszawa, 26. lntego. Wczoraj odbył się 
pitrwszy koncert symfoniczny pod dyrekcją Apoli 
narego Kąckiego. Całość była WBpaniala.

Onegdaj rozpoczęły się przedstawienia arna 
torakie w teatrzyku dobroczynności. Sprawozdawcy 
chwalą wyborną grę amatorów, a zwłaszcza też p 
M. Gawalewicza, który miał przpomnieć lepsze 
eaasy lekkich amantów artystów.

Wczoraj odbyło się walne zgromadzenie Tow 
M zycznego, na którem zatwierdzono preliminarz 
aa rok 1877.

W  dalszym ciągu odczytów na dochód osad 
rolnych mówił wczoraj; no  koloniach w Australii 
Ameryce, p. Sygurd Wiśniowski. Prelegent żywo 
i barwnie charakteryzował indy drugiej półkuli i 
okrasza! opowiadanie sporą dozą dowcipu. W dru­
gim odczycie p. Wiśniowski zamierza przedstawić 
dzieje i przyszłość kolonistów i wychodźców z 
Eeropy.

—  W  W ied n iu  zapadł 96. lutego wyrok na 
handlarza i fałszerza starożytności Weinlngera. 
Okazany on został za oszustwo i *przyniewierzenie 
n* dwa lata, a wspólnik jego, były sekretarz ar- 
oykeiąda Modeny, Discart, na 3 lata ciężkiego wię­
żenia.

—  M iło ść  i samobójstwo. Przed sądem kar- 
Bym w Hamburgu d. 19. b. m. zakończył się dra­
mat pary zakochanych. Pani Edda Bloem z Sztut- 
Wrdu, artystka dramatyczna teatru w Hamburgu, 
zapoznała się z młodym leśniczym Metzkem z 
Schwedt 1 szalenie się pokochali. Związek mał­
żeński byłby zawarty bezwątpienia, gdyby nie oko­
liczność, że pani Edda miała męża, który nie chciał 
Przystać na rozwód. W obec tego zakochani po­
wzięli zamiar wspólnej śmierci. Udali się więc do 
JŻhu Ahrenibergowskiego i po najcznlszych

Gospodarstwo, przemysł i handel.
i

Jedenaste walne zgromadzenie Towa­
rzystwa gospodarskiego galicyjskiego dnia 25. 
lntego 1877. (Ciąg aalszy.)

P. J a n k o w s k i  sprzeciwia się wnioskowi, 
bo przeznaczeniem Dnblan jest, aby słnżyły za 
wzór dobrego gospodarstwa, więc należy zostawić 
je we własnej administracji, lecz tylzo jej system 
zmienić. P. Henzel zaś radzi sprzedać Dublany. 
H u b i c k i  sprzeciwia się sprzedaży, gyż byłoby 
to z krzywdą dla szkoły, i sprzedaż byłaby jedy­
nie wtedy możliwą, gdyby Dublany wraz z szkołą 
na kraj przeszły. Uznaje trudność gospodarowania, 
szczególniej z powoda drogości robotnika. Tej tru­
dności może by zaradziło zaprowadzenie gospodar­
stwa parobczanego, co przy pomocy szkoły parob­
ków, nie powinnoby być niemożliwem. Mówca pra­
gnie także gospodarstwa wzorowego, lecz nie wie 
czy ono jest możliwem, jeżeli zaś prowadzić się 
ma gospodarstwo demonstracyjne, to nie podobna 
liczyć na dochód. Hr. K r n k o w i e c k i  widzi 
trndność w tem, że w rokowaniach o objęcie szko­
ły na kraj zastrzegł sobie sejm, aby w Dnblanach 
było gospodarstwo wzorowe, lecz na szczęście z do­
datkiem: „jak obecne- , gdy zaś owo obecne gospo­
darstwo jest gorszem od każdego najgorszego, cho­
ruje ua brak nawozu, mimo iż widziano sprzedaż 
160 fur słomy, i nie zgnojone poletki, to wolno 
przypuszczać, że sejm z każdego innego gospodar­
stwa więcej będzie zadowolonym, aniżeli z obe­
cnego ; uważa więc przyjęcie wniosku za jedyny 
do celu prowadzący środek

Przewodniczący zgroma dzenia wyjaśnia przy­
czyny niedoborów cyframi. Na Dublanaeh cięży 
dług bankowy i kasy oszczędności, za którego u- 
morzenie i procenta płaci się rocznie 1096 zł., 
podatek gruntowy i domowy wynosi 815. Do wy­
datków gospodarskich policzone także kwoty, któ­
re tam nie należą, jak na udział w wystawie Sta­
nisławowskiej około 400 zł. Uderzającym zaś jest 
w r. 1875 wydatek 2 400 zł. na dokupno paszy 
gdy dochód z krowiarni wynosił 1400 zł. Główną 
tego przyczyną jest personale gospodarcze, nie ma­
jące potrzebnych wiadomości, uczciwości i żadne 
go poczucia obowiązków. Przez lat 3 było trzech 
ekonomów. Przy wyborze ich postępowano z wiel­
ką skrupulatnością, rozpisywano konkursa, i wybie 
rano najlepszych, a przecież ciągłych doznawano 
zawodów. Dla przykładów przytacza mówca, iż je ­
den z nich uczeń szkoły w Altenburgu, wykazują­
cy się uajświetniejszemi świadectwami, już w pier­
wszym tygodniu zasłużył sobie na oddalenie. Wi 
na tego smutnego stena nie ciąży wyłącznie na o- 
ficjalistach, ale także i na chlebodawcach, którzy 
między sobą wzajemnie się oszuknją, wydając lu­
dziom najgorszej konduity, najlepsze świadectwa, 
byle się ieh tylko pozbyć. Takie postępowanie równa 
dobrych ze słemi, a wiadomo z doświadczenia, 
ie  ci ostatni mają więcej zręczności do otrzymania 
miejsca.

P. Teodor K u l c z y c k i  zastanawiając się ze 
stanowiska finansowego, nznaje wykazane niedobo­
ry za czysto kasowe, bo do dochodów produkcyj­
nych należy dodać takie i wartość pozostałych 
zapasów. Zaprzecza sprzedaży słomy, gdyż jest to 
tylke rzeczą rachunkową, bo ta słoma poszła na 
rzecz szkoły parobków, i z Dublan niewyszła. —  
Zresztą należy uwzględnić, że głównem przezna­
czeniem Dnblan jest Sskoła.

Sprawozdawca broni swego wniosku, występu­
je przeciw sprzedaży Dablan, a p. Kulczyckiemu 
odpowiada, że wśród debaty zrobił rachunek we­
dług jego wskazówek i różnica w cyfrach wynosi 
1 zł.

Przy głosowaniu przyjęto wniosek komisji z 
poprawką, aby przyszła administracja trzymała się 
wytkniętego jnż planu gospodarskiego.

Przewodniczący zagaja posiedzenie o godzinie 
pół do 12 i ogezytuje telegram k£. Sapiehy dzię­
kujący za życzenia, które mu w skntek wczoraj 
szej uchwały przesłano.

Na porządku dziennym dalszy ciąg rozpraw 
nad projektem o kommasacji gruntów. Sprawozdaw­
ca dr. P i ę t a k w krótkich słowach przedstawił 
wynik obrad poufnego zgromadzenia, które zgodzi­
ło się na przyjęcie wniosków komitetu. Mimo tego 
przedmiot ten wywołał dłnższą debatę, a p. Karol 
H u b i c k i  pouczał zgromadzenie o korzyściach 
kommasacji i dowodził, że ona więcej potrzebną- - - g v T i i m a w g v  a Jk*»  — y ^  -'•a p O “  -  -  —-----------"  - ł ” il Ł------- ■

**gnaniach, Edda dała znak kochankowi do wy-ijcet dla gospodarstw mniejszych, gdyż większe
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już prawie pokommasowana, i postawił wniosek, 
aby do przeprowadzenia kommasacji potrzeba było 
większości w cyfrze podatkowej. P. C z a j k o w- 
s k i zaś postawił poprawkę do drugiego ustępu, 
aby podział gruntów będących obecnie dobrem 
gminnem nastąpił przez sprzedaż, a kwota uzy­
skana została wspólną własnością. Sprawozdawca 
oświadcza że obojętną jest rzeczą dla kogo kom- 
masacja będzie korzystniejszą, gdyż nie idzie tn o 
potrzebę, ale o jej uznanie ze strony interesowa­
nych. Pizy głosowaniu przyjęto wnioski komitetn, 
upadły zaś poprawki pp. H u b i c k i e g o  i C z a j ­
k o w s k i e g o .

Następnie referuje p. T e o d o r  K u l c z y c k i  
sprawę zmiany statutów, przedstawiając historję 
tych zmian, ile nad nią obradowało komitetów, ko- 
misyj i wzmocnionych i mięszanych komitetów, o- 
mawia główne zmiany, jakie się obecnie projektują. 
Zmiany te odnoszą się do podziału czynuości za 
czysto administracyjne , i ekonomiczne , i fundusz 
żelazny. P. G r e l i n g e r - G r e l i ń s k i  przemawia 
za utworzeniem funduszu rezerwowego, i stawia 
wniosek aby ci, którzy skapitalizują swe roczne 
wkładki zaliczeni zostali w poczet założycieli To­
warzystwa.

Przy rozprawach nad zmiauą statutów odżyła 
nieśmiertelna kwestja wkładek rocznych przez człon­
ków opłacanych. P. Czajkowski zapytuje jaka jest 
różnica między członkami 15 zł., a członkami 5 zł. 
oplacająceml. Przewodniczący wyjaśnia, że wkładsę 
z 15 zł. wyjątkowo zniżono do 5 zł., aby nie 
utracić tych członków, którzy mogą być dla towa­
rzystwa pożytecznemi, a wyższej kwoty płacić nie 
mogą. Miało to być wyjątkiem, lecz niestety wyją­
tek zamienił się w regułę, a ze zdumieniem i zgor­
szeniem podnosi mówca, Ż e z  tego obecni* w re­
gułę zamieniającego się wyjątku korzystają właśnie 
majętniejsi członkowie towarzystwa. P Jaroszyński 
stawia wniosek przyjęcia projektu komitetu en bloc, 
za którym wieln mówców przemawiało. Po dłuż­
szej rozprawie i po wyjaśnieniach sprawozaawcy, 
przyjęto wniosek komitetu en bloc.

Dla spóźnionej pory zaczęto się już rozchodzić, 
lecz jeszcze prof, dr. Biliński zdobył krzesło spra­
wozdawcy, i złożył sprawozdanie o współkach ma­
szynowych Z wielkiemi trndnościaml otrzymało to­
warzystwo na ten cel snbwencję 800 zł. i posta­
nowiło rozdzielić ją na 4 oddziały po 200 zł. Z 
chęcią otrzymania tej subwencji zgłosiło się 8 od­
działów, przyznano ją zaś oddziałowi Bóbrczań- 
skiema, Jarosławskiemu, Rohatyńskiemu i Sambor­
skiemu, które nie tylko dokładnie przedstawiły swe 
życzenia, ale także i ze swej strony przyczyniły 
się datkiem. Spiawozdawca wyjaśnia warunki pod 
jakiemi takie stowarzyszenia zakładaćby wypadało, 
i nłatwienia jakieby im udzielić należało.

Posiedzenie zamknięto o godzinie 2ej, a na­
stępne naznaczono na ł/j8  wieczór.

W e d łu g  zawiadomienia Wys. c. k. minister­
stwa handln z dnia 15. lutego 1877 1. 4689 roz­
pisał ks. rumuński rząd licytację na dostawę róż­
nych potrzeb do umundnrowania i uzbrojenia ar­
mii rumuńskiej na rok 1877. Licytacja odbędzie 
się dnia 15. marca 1877 w lokalnościach minister­
stwa wojny i obejmywać będzie trzy serje

I. serja zawiera: czapki z kutasami, czaka i 
kapelusze strzeleckie z przynależytościami.

H. serja zawiera: czapki futrzane dla konnicy 
i Calaraszów.

III. serja zawiera: sznury złote, srebrne, je ­
dwabne żółte, pasy czerwone, epolety.

Każdy konkurent winien wykazać się urzędo­
wym certyfikatem, że nie znajduje się w konkur­
sie, nadto równocześnie z ofertą przedłożyć kwit­
nę złożoną w kasie depozytowej kaucję dla I. sa- 
rji w wysokości 3000 franków, II. serji 7000 fran­
ków, III. serji 1200 franków.

Reflektujący na tę licytację pp. przemysłowcy
1 przedsiębiorby, przeglądnąć mogą bliższe warun­
ki licytacyjne w biurze Izby handlowej i przemy­
słowej w godzinach urzędowych.

Lwów dnia 23. lutego 1877.
Dnia 16. lutego b. r. ustał księgosusz w za­

kładzie kontnmaeyjnym w Podwołoczyskach. Cały 
kraj jest zatem wolny od zarazy. W czasie od 11. 
sierpuia 1876 do dnia 16. lntego 1877 r. panował 
księgosusz w zaaładach kontumacyjnych w Hnsia- 
tynie, Skale i Podwołoczyskach, oraz w jedenastu 
miejscowościach wewnątrz kraju. Przez czas trwa­
nia zarazy padło w 25 zagrodach 16 sztuk, ubito 
zaś 96 chorych i 83 podejrzanych o zarazę. Ogólna 
strata bydła wynosi zatem 195 sztuk. Co się po­
daje do powszechnej wiadomości z nadmienieniem, 
iż wewnątrz kraju ściśle przestrzegane być mają i 
nadal postanowienia §§. 15, 16, 17, 18 ustawy i 
roku 1868 i rozp. wykonawczego dz. u. p.  118 i 
119 i rozp. c. k. namiestnictwa z dnia 25 pa­
ździernika 1869 r. 1. 48217 tyczące się trzymania 
w ścisłej obserwacji przez 10 dni świeżo zakupio­
nego i sprowadzonego bydła rogatego, w myśl §fn 
16 powołanej ustawy, nie mniej rozp. c. k. namie­
stnictwa z dnia 31. maja 1870 r. 1. 3331 i rozp. 
wys. c. k. ministerstwa spraw wewnętrz. z dnia 
14. czerwca 1873 r. dz. u. p.  112 względem obo­
wiązku doniesienia o wypadkach choroby lub odej­
ścia bydła rogatego; nakoniec względem nagród za 
doniesienia o przeuroczemu przepisów ustawy o za­
razie w myśl paragrafu 35 tej ustawy. Do zakładu 
konturaacyjnego w Podwołoczyskach nie wolno je 
szcze wprowadzać bydła do obserwacji urzędowej. 
Do innych konUmacyj wolny jest przypęd z zacho­
waniem 21-dniowej obserwacji.

Lwów. S p r a w o z d a n i e  t a r g o w e  £ dnia 
28. lutego 1877 roku: Pszenicy 100 kilogramów 
10 zł. 41 e.; żyta 100 kilogrm. 8 zł. 24 c.; jęcz- 
mienia 100 kilogrm. 5 zł. 96 c.; owsa 100 ki­
logramów 6 zł. 85 c.; hreczki 100 kilogrm. 7 zł. 
21 c.; prosa 100 kilogrm. 5 zł. 81 c.; grochu 
100 kilogrm. 7 zł. 30 e.; soczewicy 100 kilo­
gramów —  zł. — e.; kakorudzy 100 kilogramów 
—  zł. e.; fasoli 100 kilogrm. —  zł. —  c.; ziem­
niaków 100 kilegrm. 3 zł. 45 c.; siana 100 kilog.
2 zł. 26 c.; słomy 100 kilogr. 1 zł. 42 c.; metr knb. 
drzewa twardego 3 zł. 98 c.; miękkiego 2 zł. 90 c.

Miejski urząd targowy.
Lwów d. 28 lutego 1877.

L w ów  dnia 28. lntego. Na tutejszych targach 
płacono w bieżącym tygodniu : za 100 klgrm. pszenicy 
9 - _  do 11'10 zł., żyta 7 —  do 8 30 zł., jęcz­
mienia 5 50 do 6 80 zł., owsa 5 50 do 6 40 zł., 
hreozki —  d o — •— zł., kukttrudzy 5 25 do 615  
z ł , grochu kuchennego 7-—  do 10*— zł., grochu 
pastewnego 5 50 do 6 50 zł., fasoli 7*50 do 10-— 
zł., bobiku 6-20 do 7-25 zł., wyki 5-80 do 6-40 
zł., koniczyny 4C do 92 zł., tymotki — •— d o — * — 
zł.; anyżu płaskiego 21-75 do 23*50 zł.; anyżu 
moskiewskiego 32-—  do — •—  zł.; kminku 48 — 
do 52*—  zł., rzepaku zimowego 16*50 do 16*60 
z ł , rzepakn letniego — do — *—  zł., rze­
piku zimowego — *—  do — zł., rzepiku let­
niego — *—  do — •—  zł., lnianki 12*— do 13*— 
zł., nasienia lnianego 12-—  do 1 4 * - zł., naaieifla 
konopnego 8 50 do 9 —  zł.; len czesany — *— do 
— *—  zł.; chmielu — *—  do — *— zł.; potażu — -—  
do — *— zł.; miodu z woskiem — j— do — *— zł., 
patoki — *— do — * — zł.; za 10.000 litrostopni 
spirytnsu 29*50 do 29 75 zł.

Kraków 27. lutego. Dowoź zboża na wczo­

rajszy targ na Baranie z p^wodn bardzo złych 
dróg wynosił załedwo do 300 korcy pszenicy i 
żyta.

Na dzisiejszy targ zbożowy na Kleparzu do­
wóz zboża z okolicy był bardzo mały, w skutek 
czego zakupywano po większej części w spichrzach 
lub składach kolejowych, do Prus, a szczególniej 
do Morawy. Ceny od ostatniego targn prawie ża­
dnej nie uległy zmianie z wyjątkiem żyta, które 
płacono o 20 ct. niżej. Piękną pszenicę, żyto i
jęczmień chętnie zakupywano, pośleduie gatunki 
nawet po zniżonych cenach trudne były do pozby­
cia, tak gamo owies, którego gorsze gatuuki z o- 
płatą konsumcyjną nawet po 7 zł. 25 ct. za 100 
kilogramów nie były do pozbycia.

Płacono pszeiicę żółtą za 100 kilogramów od 
9*50 .do 1150, czerwoną od 10-— do 12*25, bia­
łą od 10*50 do 12*50, żyto warszawskie za 100
kilogr. od 9*30 do 9*80, podolskie od 8*75 do
9*25, jęczmień dla krupników za 100 kilogr. od
8. -  do 8*54, na paszę od 7*60 do 7*90,
owies za 100 kilogr. od 7*60 do 8*60, groch od 
8 25 do 10* — , fasolę od 9*— do 12*— , hieczka 
od — ■— do — *— koniczyna od 50*— do 65*— ., 
wykę od —*—  do — *— ., rzepak od 18*—  do
18*50, jagły od 11*— dol2*— .

W rocław  26. lutego. Płacono za 100 kil. pszenicę 
białą w miejsen za 200 f. po 19 mrk. 60 fn., żół­
tą 19 mrk, 60 fn.t żyto na 200 fn. po 18 mrk. — 
fn., jęczmień 15 mrk. 60 fn., owies na 200 f. po 
15 mrk. — fn. rzepak za 200 f. brutto po —  mrk.
— fn., olej po —  mrk. —  fn., spirytns w miejscu 
na 100 Tralles po — mrk. —  fen. na kwie­
cień po —  mrk. —  fn., groch 15 mrk. 80 fn.
rzep 30*75, rzepik zimowy 29*50, rzepik lutowy 
29*50, lnict. 23*50, siemię lniane 25* — .

Poznań 26. lut. Za 50 kil. pszenica 10 mrk. 50 fn. 
żyto 8 mrk. 60 fn., jęczmień 7 mrk. 65 fen., o-
wies 7 mrk. 40 fn., groch do gotowania 7 mrk.
20 fn., na paszę 6 mrk. 50 fn., rzepik zimowy
— mrk. —  fn., rzep zimowy —  mrk. — fn , rze­
pik latowy —  mrk. —  fn., rzep latowy — mrk.
— fn., hrzeozka —  mrk. —  fn., kartofle —  mrk.

fn., bobu — mrk. — fn., łubin żółty —  mrk.
— fn., niebieski —  mrk. — fn., koniczyna czer­
wona —  mrk. —  fn., biała — mrk. —  fn., groch

- mrk. —  fn., siemię lniane —  mrk. — fn. wy­
ka — mrk. —  fen.

Skupczyna przyjęła zasady pokojowe ułożone 
z Portą a zadania swego tym sposobem 
dokonawszy, została zamkniętą,

W ie d e ń  dnia 28. lntego. Jutrzejsza 
półarzędowa „Politische Correspondenz“ u- 
mieszcza telegram z Petersburga z dnia dzi­
siejszego : Jenerał Ignatiew wyjeżdża w tych 
dniach do Wiednia, Berlina i Paryża. N ie- 
prawaopodobnem jest rozpoczęcie akcji wo 
jennej nad Prutem w teraźniejszej porze 
roku. Z  drugiej strony nie odpowiada to 
programowi moskiewskiemu, aby gabinet pe- 
tersburgski zadowolił się wspólną demonstra­
cją flot w Bosforze.

B e lg ra d  dnia 28. lutego wi»czór. 
Pod tą datą donosi „Politische Correspon- 
denz“ z Belgradu, że szybkie zamknięcie 
skupczyny po przyjęciu podstaw pokojow ych 
nie tylko było prawne, ale nawet polityczna 
konieczność tego wymagała, dla uniknięcia 
ekstrawagancji, które m ogłyby stać się fa- 
talnemi dla Serbii i rządu.

K on sta n ty n op o l d. 28. lutego. M ini­
ster spraw zagranicznych zawiadomił ponow­
nie reprezentantów Porty za granicą, że 
zupełnie bezpodstawne są wszelkie w dzien­
nikach obcych obiegające pogłoski o chorobie 
sułtana, blizkiej zmianie wielkiego W ezyra 
i niespokojnem zachowaniem się ludności 
stambulskiej.

i i.

PRZEDSTAWIENIE WIECZORNE.
Dyrekcja teatru zwraca uwagę Szan. Publiczności, 

iż A ID A  będzie tylko 2 razy przedstawioną.

W  teatrze hr. Skarbka*
We czwartek dnia 1. marca 1877.

Po raz dwudziesty trzeci:

A I D A
Opsra w 4 aktach a 7 obrazach. — Muzyka

J. Verdiego.
Orkiestra, sola i chóry ua scenie pod dyrekcją p. 

Jareckiego, za sceną, pod dyrekcją p. Schiirera.

Aż do przyjęcia umowy ugodowej przez au- Początek o godz. 7. wieczói.
strjacką Radę państwa oędzie większość sejmu U hrttto Aid « nab - moina kasił teatrala#j
węgierskiego groziła odrzuceniem umowy, aby. po 25 c*ntów
tem snadniej skłonić centralistów do jej zaak- c  na podstaw ienia „Aidy- 'n i. będą zniżone, 
ceptowama. Jestto znana taktyka Węgrów. I ; * 3 ^  7

Wstąp wolny nchylony.
Jntro po raz trzeci:

R E W O L W E R
teraz donoszą z Budapesztu :

B u d a p e sz t ; d. 28. lutego. Na konferen i 
cji stronnictwa liberalnego (tj rządowego)' 
wniósł Tiszn, ażeby rozprawy w klubie nadj
ugodą odroczyć aż do chwili, gdy projekt* Komedja w 5 aktach Aleksandra hr. Fredry, ojca. 
do ustaw ugodowych przedłożone będą sej­
mowi. Klub ten wniosek przyjął.

Gdyby klub stronnictwa rządowego był już te 
raz oświadczył się za umową, byliby *ztąd cen 
traliści wzięli pochop, do oponowania jej. Ak ‘ kr d 149 50

W  tych dniach już ukończone będzie kła- ^ on sbank  —  —
dzenie drugich szyn kolejowych na kolejach r u -1 x eiei Kar, pio!5o!
muńskich od granicy moskiewskiej ku Dunajowi, Franke-anstr. —. - .
jak to nam przybyli świeżo z Jass opowiadają. ' t*qy T r jg eo   
Pracowano dzień i noc nad uskutecznieniem te- j guatshahn  . .
go zadania. Tym sposobem bęazie mogła armia Ostbahu

KURS G IE Ł D Y  WIEDEŃSKIEJ.
WIEDEŃ 28. lntego 1877. 

godzina 10. minut 54 przed południem.

moskiewska być dosyć szybko przewiezioną przez 1 fcnbel papierowy 
Rumunię. Tymczasem w Londynie d. 27. lutego 
rozeszła się wiadomość z telegramów dzienikar- 
skich, że Moskwa zarządziła demobilizację armii.
Zapewne był to manewr giełdowy przed samym 
wybuchem wojny.

Akcje frufl.-aust. — .— . 
Anglo-anstr. 70.— .

i j  j  no i l Y (Kolęj Kar. Lud. 210.— .
Londyn d. 28. lutego. W Izbie niż-[Kolej połndn. 77.50.

szej na interpelację odpowiedział Bourke, iżK ele j Elżbiety 131.75.
rząd nie otrzymał potwierdzenia wiadomości, I w ttf* Nordostb. 9150
jakoby Moskwa zarządziła dem obilizacjęj 
armii. J hrabia Szuwałow, (ambasador mc

Anglo-anstr. 70.25
Yereinsbank. — .—
Kolej połnd. 77.25
Losy tureckie. — .—
Oblig. indem. — .—
Wied. Tramw. — .—
Napoleendor 9.94
Usposoh. stałe.

WIEDEŃ 28. lntego 1877. 
godzina 2. minut 32. po południu.

skiewski), nic o podobnem zarządzeniu nie 
wie.

i Galio, indemniz. 84.30. 
Franco-H. Bank — .
Losy tureckie 
Kolą' państw. 
Wied Banver.

17.25.
232.— .

Węgier, kred. 122.75
Unionsbank 51.—
Nordbahn 180.—
Kolej Alftld. 94.25
Kolej Lw.-czer. 112.—
Rndolfsbahr 104.25
Wąg Ostbaii — .—
Losy z r. 1864 — .—
Verkehrsb&hr. 79.—
Baubank-Ast. --- .----
Bankverein 5 1 . -
Losy węgier. 70.50

60.45- -  - j — - -----------  =>- —  -  *rca iowe — .— . Marki niemieckie
zm nakaz wstrzymania się z pochodem armii (Eogyj8kl rubel papi#rowv ,  53I/
południowej przea Prut do Rumunii był powo- DgpogofcienJe; gu!e. /ł
dem, i i  giełda jako demobilizacje te ogłosiła. 2 ,  ^  B„ t[loUn ^

Już wczoraj donieśliśmy, iż porozumienie ut. Act. 241.— . Lombarden 127.— . Galiader 86.26 
między Portą i Serbią co jdo formy zawarcia po- Staambahn — Rumlnier 12.10. Oeaten.-Bank-
koju przyszło do skutku. Dzisiaj telegram stam- 
bulki podaje oliższe co do tego porozumienia 
szczegóły, jako i co do warunków pokojewych:

K o n s t a n t y n o p o )  d. 27. lntego. Już 
przyszło do zupełnego porozumienia między 
Turcją a Serbią. Jutro będzie protokół pod­
pisany, ODeimujący trzy punkta: 1) .Status 
quo ante“ ; 2) am nestja; 3) wojska tureckie 
opuszczą ziemię serbską do dni dwunastu. 
Po podpisanin protokołu wręczą serbscy de­
legaci Porcie notę, która zawierać będzie 
gwarancję, iż 1) Serbia nowych fortyfik&cyj 
wznosić nie będ z ie ; 2) na cytadeli belgradz­
kiej wywiesi obok serbskiej i flagę turec­
ką ; 3) przeprowadzi równoupawnienie żydów 
i Orm ian; 4) nie dopuści na swej ziemi two­
rzenia band zbrojnych. O ustanowieniu ajen­
ta tureckiego w Belgradzie niemu mowy w 
protokole, i nie będzie w nocie serbskiej. 
Sprawę M ałego Zwornika pominięto. Po wy­
konaniu tych formalności wystosuje książę

aoteu 163.65. Usposobienie — .

K m s  g s l i c .  T o w .  k r e d y t o w e g o .
Kupuje. Sprzedaje. 

4*/, Listy zastawne po 77 —
5 ’ /. * „ po . 84 —

Lwów, dnia 28. lutego 1877.

77 50 
84 50

P o c i ą g i  k o le jo w e .
P r i y e l » > 4 s |  4 s  L w * w s i

Z KRAKOW A: o godzinie 6 minut 30 rano (pociąg po 
spiessny); • godz. f m *6 wieczór (pociąg osobo w yj; 
o god: 10 min. 35 przed południem (pociąg mięazany).

Z CZKRN10WIBC: c godzinie 9 minut 65 wieczór (po­
ciąg poopieazny), o godr. S m. 40 rauo (pociąg mię- 
szany); o gedz. 2 m 50 popołudniu (pociąg mięszany).

3ST a d  © s ła n e .

Saksonia 1876.
I u nas war/ij doskonałe piwa; piwo z bro­

waru Waldschlósschen jest bardzo łubiane; lec* 
Hoffa piwo zdrowia z ekstraktu słodowego, zje­
dnało sobie tutaj najwyższe względy. Król. mini- 

. . . .  . , - , . , „ „ „ „ „  i i  ni*terstwo udzieliło Janowi Hoff (we Wiedniu,
Milan telegram  do w ie *̂ w y > . . Graben, Brannsrstrasse 8) patent, że wyroby sło-
pokojówe przyjmuje Porta weźmie to do doW8i j ako środki sprawiające skutki lecznicze i

pożywne, zamianowanie go zaś nadwornym do­
stawcą preparatów słodowych członkom królewskiego

wiadomości, a sułtan ogłosi fermau.
B e lg r a d  dnia 28. lutego. Dopiero dziś 

(po sprawdzeniu wyborów) książę na taj nem
posiedzeniu zagaił skupczynę (sejm).

Do porozumienia między Serbią a Turcją 
głównie swym wpływem w Belgradzie i w Lon­
dynie przyczyniła się Anglia, która wszelkich u- 
zywała sposobów, aby sparaliżować intrygi mo­
skiewskie, dążące do zerwania rokowań pokojo­
wych. I jak dotąd, udało się jej w Belgradzie 
wyrugować wpływ moskiewski.

W  ostatniej chwili odbieramy następujące telegramy:

K on sta n ty n o p o l d. 28 . lutego. Zawie­
szenie broni w celu rokowań pokojowych z 
Czarnogórą przedłożone zostało formalnie 
na dni dwadzieścia, a stósowne rozporzą­
dzenia wydano. Delegowani czarnogórscy przy­
będą w piątek.

B e lg ra d  d. 28. lutego w (południe.)

domu, nastąpiło p rzu  podpisanie dyplomu liwe- 
ruHkowego prsez Jego Mość samego króla ze 
względu na to, że ekstrakt słodowy Hoffa skut­
kuje Jej Mości królowej matce.



Lwów, z Izby handlo­
wej unia 23. lutego.
/. Akcje za sztuką. 

s'iMZ kupon.-!. bieżącego.) 
Ko lej >I. Kar. Lud.

Lwow. Czeru. Jaasy 
Banku hip. gal. po 200 zł. 
Brnkn kreu. gal po 200 zl.
/  1. Listy sast. za 100 zł.
i bez kupo-ju bieżącego.) 

T«w. kred. gai. 5 pr. w. a. 
* 3 ' n 4 pr. w. a.

,  5 pr. okres. 
Baska kip rt*l. 6 P*- 

H i .  Listy dłużne 
su 100 zł.

f >ii. Miki, kred. wiośo. Spr 
w. a. • . . . .

Ogół: to!, kred. z.-tkł. dla 
ijśiieii i ('iftkov.i:iy 8 pr 

w 15 Lt 
To w. fefrd. iśłCi. 6Ąr. w. a. 
( f . Oofeji zu 200 zł
bidwanisaŁCyjaii gciic.
!*ofc M f *  1873 po 6 p
ir..r v I: ~ O , ‘/li

,  Stanisławowa 
F. Monety.

Dukat holenderski 
Dukat cesariki . . .
Napoieondor . . .
Dół iscperj&i rosyjski 
Rubel rosyjski srebrny

rosyjski papierowy 
PrMESie biiety kasowe 
100 Barek lltómleckich 
Sl\‘ : -'O , . . . . .
Knpc-.iy w srebrze . .

Wiedeń: 26. luiego.
Powszechny dług pań­

stwa ('za 100 zł.)
łk a ;, a-istr. bankn. 5 pr. 

,  „ w sreb. 5 ,
18-19 ea’ e losy (m. k.) 
i 839 */s loau „
5 354 p *  250 ał. 4 pr 

*> loGO 500 &ł.V/r.&. cS „
. H  ^ 0 0 , - 0 0  ,  .  a
F-i .— - I . , - ;  -jgN-i■ - X ■ ■; 1? SS
Renta złota 4 pet. . .
Ltaty ftc.i:. ł>o 130 5 t 
(.Mig. ‘udem. •.100 zł.) 
Caiisyj.Bile . . . ’ . .
3  : ; k . . . .  

Inne publiczne pożycz. 
poż <'. p )i2  ) zl. 

5 proc.

2 0 9 - 21150
111 — 113 -
212 — 215 —
210 - 214 —

83 80 84 70
76 80 77 80
83 80 84 70
87 30 88 10

płac^j żąda.
złr. w. a.

9150 93 —

9010 91 10

84 10 6510
89 50 92 —
14 — 15 50
19 bO 2150

6 80 5 92
5 87 5 97
9 87 10 —

10 5 10 30
1 72 1 82

1 53’ /, 1 56*/,

60 60 6160
113 — 115-
112 50 114 60

62 30 
67 30 

284 — 
2 8 4 -  
106 —  

109 — 
117 50 
134 25 
73 90 

143 50

84 36
82 —

98 25

Węg. poi. prein. po 100 zl 
Turecka poi. kol. po 400 fi.

Akcje bankowe. 
Anglo-aastr po 200 zł. 120 
Bodoncrod. au. 200 zł 
Zakł. ki. dla ban. i przern 
ZaLł k--. wyg. 200 zł. 
Tow. esk. u. a ust. po 500 zł. 
Franoo - austr. po 100 zł. 
Franoo - węei6r. po 200 zł. 
Gal. bank. Lip. po 200 zt 
Gal. bank dla nand. i przem

po 200 złr....................
Gal. zak 1. kr. ziow. po 200 zł 
Rentcn bank po 160 zł. 
Banku nar austr. po 600zl 
Banku pcw auót. po 200 zł 
Unionbank po 140 zŁ 
Yeroirjb^nk po 100 *1 
Vjrkdhrcb. pow. po 140 <0 
Wied. LaJk.cr po 100 ti

Akcje kolei.
Albrechta po 200 zł. . 
Alfóldzkioj po 200 zł. ar 
Daiestireańakloj „ ■_
Elżbiety „ m b

irdynanda półn. po 
zł. ia. k. . . .

zł. m. k. . . .
Lw. Czer. a Jas. po 200 zł

Rndulfa po 2CO zł. sr,

Sfldbahn po 209 zł. srebr.

placąj iąda.
zlr. w. a.

62 45 
67 50 

285 — 
285 — 
106 60 
109 25 

18 — 
134 75 
7410 

144 —

84 65 
83 —

98 50

200 zł. sr......................
Yąg. wscb. (Ostb.) po 20 
Yęg. sach. (Westb.) p- 

200 zł. w. a...................

Akcje przemysłowe.
ludów,To w. oŁdt po 200 zł 

„  ,  wied. ,  100 ,
,  tanich porn. „ 100 „

5 pr. w. a

70 — 70 50
17 — 1760

70 60 70 75

148 30 14 8  60
122 — 122 50
670 — 680 -

832 834 —

5125 61 50

79 60 8 0 -
’ ~" 5 5 -

. 93 60 94 50

. 131 60 132

1S02 - i807 —
117 50 118 -

210 25 210 76
. 1 1 6 - 116 25

►*- 
} 

fcO 
■

C* 
1

O 
i

l i s ­

104 50 ice  -

234 60 235 50
77 — 77 25

7 8 - 79 —

92 75
—

•3 26

----------

1 
1 

1
1 

1 
1

05 — 1C6 —
89 26 89 76
76 60 77 —
84 — 84 50

Tow. kred. miej. 6 pr. w. a. 
Galie, bank hip. 6 pr. w .a 

Zak. k r. włoać. 6 pr.w.a 
Bank nar. acatr. m. k. 5 pr.

„ .  ,  w. a. . .

Obligacje pierwszeń­
stwa kol. ęsa 100 zł.) 

Albreoi.ta po 300 zł. 5 pr.
100 zł.......................

Allbldz. 200 zł. 5 pr. er. w. a. 
Czeska z.300 zł. 5 pr. s. w. a 
Elżbiety po 5 pr. sr. w. a

em. 1862 5 pr. , .
sta. 1870 5 pr. . .
em. 1872 5 pr. . .

Ferdynanda pół. 6 pr. m. k 
„ ,  S p r .w .a
,  .  6 pr. sr.

G al.K L  80uzł.5pr.rs.w.H 
„ lL  cm. 6 pr.
,  HI. em. 1871 300 
, 1 Y.sm.aSOOzł. 5pv 

Lw. Czer. Jas. I. ea . 1865 
800 zł. u pr. srebr. w. a 

Lw. Czer. las. II. om. 1861 
800 zł. 5 pr. srebr. w. a 

Lw. Czer. Jas. III. em. 186- 
800 zł. 6 pr. srebr. w. s 

Lw. Czer. Jas. IV. em. 1872 
800 zł. 6 pr. srebr. w. a. 

Rudolfa pe 300 zł. 6 pr 
srebr. w. a. . . .

„ aha. 1369 300 ał.
6 pr. sreor. w. a 

,  ,  1872 p i  300 si.
5 pr srebr. w. a. 

Siedmiogrodu, fr. 600 pr
Papiery loteryjne {szt ) 
Zak. kr. ala handlu i pr/ 
Klary po łO zł. ł  k. 
Kegleviok po 10 zł. m. k 
Krakowska po 20 zł. 
Palffy po 10 ,  ,
Kbdolfa po 10 s ,  .
Ks. Salm po 40 ,  ,
St. Genois po 40 ,  ,
Stanisławowska (poż.) p 

20 zł. w. a. . . .  
Wald8tein po 20 zl. a . k. 
Wiadiszgratz po 20 zł. ,

{Dewizy 3 miesięczne.)
Berlin iGO m-nrk. . . .
Frankfurt 100 mark . . 
Hamburg 100 mark. mark 
Londyn 10 ft. starł. . .
Paryż LOO frank. . .

plącą' iąda 
złr. w. a

Naturalne

81
6750
9130

9650

82 -

88—
9180

9665

B I U R O
W Y W I A D O W C Z E  i OOŁO-  

"SZEŃ  J. P O L  I Ń  S K  T E  (JO
we Lwowie, ul. Halicka l. 13.

6776
64—

1050
9050
8350
84-

10050
9450

1056'
10150
9840
97—
9550

7750

7760

6 9 -

68 —  

64 0

91 — 
91 — 
84 !~ 
84 iO 

101—  

9550 
106— 
10175 

880 
9750 
9580

78 -

7730

6950

^ody m ineralne:
Salcerjka, Szczawnicką,

.Jar

7550 76—

7 3 - 7350

7 3 - 7350
6975 6 0 -

16175 16225
3050 31 —
i 350 14—
1475 1625
28 - 2850
1350 14—
3750 3850
1850 1 9 -

2 0 - 2 1 -
:'2— v3—
23— 24 —

6050 6080
6050 6080
6050 6080
2425 .2475
4935 4950

Podziękowanie.
Nie mogąc choćby w części wyna 

grodzić ani też odwdzięczyć się Wielmo­
żnemu D y o n i z e m u  M a z u r k i e w i ­
c z o w i  lekarzowi w K r o ś n i e ,  za Jego 

orliwość , poświęcenie się i bezintereso 
wną pracę około ratowania zdrowia mego 

ciężkiego zapalenia płuc, czuję się obo 
wiązanym złożyć Mu publiczne podzię­
kowanie.

Krosno 20. lutego 1877.
Walenty Kusiba, 

nauczyciel

c>-

*

Zupełnie świeży transport
v i a  S u e z

Chińsko - r ossyjskiej

H E R B A T Y
w  ni miłpj i przyjemnej, ciemno na­

ciągającej. r.a wagę wiedeńską

p o le c a  H a n d e l

Karola Balia bana
we Lwowie ul. Halicka 

pod Złotym Kogutem 
1 funt w. w. Congc cesarska 2 zł.
1 „ , Familijna 3  zl.
1 „ „ Melauge de Moskau 4 zł. (
1 ,, ,  Emperie.l 5 zl.
I „ „  Proszku herbacianego I

zł. 1.20, pół kilo zl. 1.07. 
ról kilo Albertów lub innych c iast, 

angielskich zł. 1.07.
Łc.skawa zlecenia odrotną pocztą.

1192 S - ?

W  f c l l ń s k u
koło Żółkwi jest

inwentarz gospodarski
1518 zaraz do nabycia. 2 6

Ekspedytor pocztowy
z dobremi rekomendacjami znajdzie umie­
szczenie w I f ł u b o c z k u  w i e l k i m .

1562 1 - 3

O g r o d n ik ,
żonaty, miody człowiek, poszukuje posady. 
Obeznany praktycznie i teorytycznie w za 
wodzie ogrodnictwa, uprawie jarzynnej. 
sadownictwa, cianżerji i cieplarni według 
nowego sposobu. Przyjmuje listy franko­
wane pod adresem A . K .  w M l k u l i A -  
c a c l i , poczta Mikulińce. świadectwa 
uzdolnienia posiada. 1532 2 —2

Na sprzedaż
Dobra, kamienice

i realności.
Korzystne dzierżawy

Bliższą wiadomość udzieli < Biuro 
wywiadowcze J .  P o l iń N k le g o ,  we
Lwowie, mającym chęć wejścia w interes

i5S9 bezpłatnie. 2 - 2

Zmiana pomieszkania.
Dr Józef Bielski

mieszka obecnie ul. Skarbkowska 4. (na­
przeciw teatru.

używa się z niesa 
wodnym skutkiem 
przeciw: k a s z l e m

__________nerwowym, ka
t a r o m  ,  k o k l u s z o w i ,  b e z s e n n o  
ś c l  1 w s z e lk im  c i e r p i e n i o m  p l e r -  
f i e n y m .  1009 48 -  48

Zadawalnia lekarzy i chorych. Łyżeczka 
od kawy wystarcza. W Paryżu ulica Vi- 
vieHUc, 36, w aptece Dra Cbable; we 
Lwowie w aptece p. Mikolascba.

Antykwarnia i skład starożytności
K. Łukaszewicza w e  L w o w ie

poleca:
S erw is sto ło w y  suskie) p orce ­
la n y  VURusta I I .  s k ła d a ją c y
s i ę  z 5 3  s z l n U ,  oraz porcelany: sa­
skie. berlińskie, angielskie, wiedeńskie i 
wiele inuych ciekawych starożytności mię­
dzy któromi znajduje się C z a k a u  (To­
porek) bronzowy. 1561 1 3

O^ier
czterolbloi, dobrej rasy , 
waty 15 miary, bezbłęduy

za 3 0 0  zl.
do s p r z e d a n i a .
Wiadomości udziela pan

1550 2 2

f vW jrborne Pierniki®
własnego wyrobu, ^

P a c z k a  4 0  e . S z t u k a  5  o t .  4
Toruńskie, W
Fru - Fru , m
Wanilowe, %
Pomarańczowa, *
Czokoladowe, J
ADyżkoirc, *
Cytrynowe, s
Różann* , ' 1889 12—12 |j

poleca Aj

Jan Miii] er i
c u k i e r n i k .  1

y m m s s & a

m i do postreczenia między innemi :
G  u w e r n e r a  do języka francu­

skiego, niemieckiego i przedmio­
tów szkól początkowych 1. 40. 
Posiada bardzo chlubne reko­
mendacjo od obywateli, u których 
guwernerował. Posadę życzy sobie 
objąć od kwietnia.

P a ry ża n k ę  rodowitą 1. 2 \  o- 
sobę ukwalitikowaną do udziela­
nia nauk w językach francuskim 
i niemieckim ‘ jakoteż w innych 
przedmiotach należących do w y ­
kształcenia panienek ju ż starszych.

P A R Y Ż A N K Ę  rodowitą 1 19 do 
udzielania język a  francuskiego i 
angielskiego, przedmiotów szkol­
nych i robot ręcznych bez muzyki.

S z w a jc a r k ę  a t  26, egzaminowaną 
na nczyeielkę, posiadającą prócz 
francuskiego,. gruntownie języki 
niemiecki i angielski bez muzyki.

Nauczycielek Polek zapisanych 
^  jest w Biurze kilkanaście, które
|  posiadają gruntownie język fran­

cuski i niemiecki i z dobrą pro- 
nuncjiteją, także muzykę 

N auczycieli dom ow ych tak
do szkól początkow ych jakoteż 
gimuazjaluych z praktyką w tyra 
zawodzie.

M atu rzysta  z0 szkól r e a l  
n y c h ,  młodzieniec bardzo u- 
ksztaicouT posiadający pismo ka­
ligraficzne, poszukuje umieszczę 
nia do czynności kancelaryjnej 
lub lekcji ha prowincji. Biuro 
może pod każdem względem dać 
poręczenie za niego.

B o n  Polek i Niemek.
Panien służących uzdolnionych do 

szycia białego i krawieczyzny z 
bardzo pieknemi rekomendacjami 
wielki wybór.

Ogrodników, kucharzy  uzaol- 
niouycn wielka liczba. 

N A D M I E L N I K  A  do parowego 
lub wodnego młyna z bardzo do 
bremi świadectwami.

Oli o ja lls ló w  p ry w a tn y ch  
i w s z e l k i e j  słu żb y  
m ęzk iv j 1 żeń sk ie j.

Folwark Merlawa,
ma do zbycia pewną ilość

luceryuy zeszłorocznego 
i5>5 z b i o r ą ,  1 - 1

ziarno zdrowe i do uprawy zdatne, za co 
ręczę Cen'• 50 k. 8'> zł , pół k. 86 ct. a. w. 
Proszę zgłosić się do podpisanego w Mer 
lawie, poczta Jeziorzany "

W 1

Hunyady Janos , Pilnawską 
i wszystkie gorzkie wody 

utrzymuje przez cała zimę "VIE 
handel 1299 9— 10

ST. M A C K I E W I C Z A
we Lwowie, w Rynku I. 42.

$ Znacznie zniżone ceny nafty
w handlu

R. »  1 T  M i  II 1

* * * * * * * * * *  K X * K * K K K K * K X K * * *
X  
X

sX  X  X
X  Xna prowincję wyaomiję

oszukujo się wspólnika lub spól 
niczki z kapitałem 2 do 3 ty­
sięcy dla powiększenia interesu 

knnsumcyjnego, bardzo korzystnego już 
od 3 lat istniejącego. 1538 2 -3

Zgłoszenia przyjmuje Administra­
cja pod adresem A .  C . 1. 2

we L w o w i e ,  plac Marjacki (hotel Europejski) 
podwójnie rafm. nafta salonowa Nr. 1. albo prawdziwa ame­

rykańska litr 40 ct. 
podwójnie rafin. nafta gospodarska Nr. II . 36 ct.

Przy zakupnie 15 litr, na litrze 3  c e n t y  t a n i e j .
Z góry zapłaconą powyższa ilość można także częściami odbierać. 
Odbiorcom jeszcze większej ilości daje stosowny rabat.
Blaszanki, beczki i kamionki liczę po cenie kosztuX  i Z a m ó w i e n i a  

5,^ kolejowem natychmiast.

xxxxxxxxxxxxx xxxxxxxxxxxx
Esencja z Salsaparyii Colbert.

Jeden z najdawniejszych i najskuteczniejszych średków roślinnych, krew czysz­
czących, w chorobach złego przymiotu (sytilitycznyck), zanieczyszczeniu krwi i wyrzu­
tach na ciele. Metoda użycia w polskim języku.

Dostać można w Paryżu w aptece p. Colbert w pasażu Colbert, nr. 7 et 8., 
w Lwowie w apt. p. K. Mikolascba. 1042 1— 16

gotówkę lub pobraniem 
1542 2— 3

Dnia 21 lutego Itr. otw orzyli
F .  K O R D Y S  A  J .  K I S I E L E W S K I

M  AGAZYN i P R A C O W N IĘ  SU KIEŃ MĘSKICH
z.y u licy  T ea tra ln ej 1. 2. n ap rzeciw  kam ien icy  W . R oińsk ie i “ «. n ap rzeciw  kam ien icy  VV. llo in sk ieg o

i l e t n i  w wielkim wyborze, sprowadzone

8. DOMAŃSKI

W  myśl §. 4\ statutów odbędzie 
się duia 1 1 . m a r c a  b. r. o godzinie 3. 
popołudniu z w y c z a j n e

Walne zgromadzenie,
członków Stowarzyszenia zalicz 
kowego, zarejestrowanego z porę 
ką nieograniczoną, w zabudowaniu 

magistratualnem w Sniatynie. 
P#d rozprawy będą wzięte:

a) Bilans i sprawozdanie za r. 1876.
b) Wydanie absolutorjum dyrekcji z czyn

ności tejże.
c) Uzupełnienie Rady nadzorczej.
Z  Rady zawiadowczej Towarz. zsl. 

Suiatyn d. 25. lutego 1877.

W Y R O B Y  S P E C J A L N E .

PARFUMERJA
AUX VIOLETTES DE PARMĘ 

e i >. p i i f A i i n
Mydio AUX VIOr,ETTES DE PARMĘ 
Essencja dla chustek AUX YIOLET- 

TES DE PAItME 
Woda tualetowa AUX V10LETTES 

I)E PARMĘ 
Pomada AUX VlOLETTES DE PARMĘ 
Olejek AUX VLOLETTES DE PARMĘ 
Puder ryżowy AUX VI01jETTES DE 

PARMĘ
Kosmetyk AUX Y10LETTES DE 

KARMĘ 1028 10—20
37, Boulevard de Strasbourg, 37. 

We Lwowie 'w  magaz. pertum pp. 
Beyera i Leona. 8tr/.yżowskiego i w 

aptece P. Mikolascha.

Linscbeid mechanik
J.

w STRYJU.
1433 4 - 4

Jarmark: na wina.
Dnia 15. 16, 1 17. kwietnia rb. od­

będzie się w Aradzie (W ęgry), jarmark 
na wina, przy której sposobności najsła­
wniejsze wina, jako to: czerwone wina 
Menojcher, białe wina Hagyarader, wina 
stołowe itp. sprzedawane będą. Intere­
sowanych knpców zaprasza niniejszem 
Izba handlowo przemysłowa w Aradzie.

Bliższe objaśnienia pod każdym 
względem udzielają się najchętniej.

1048 1 - 2

Do właścicieli
młynów parowych i han­

dlarzy zbożem!
Pewien dom komisowy, posiadający 

najchlubniejsze polecenia, życzy sobie w 
mieście przemysłowym w Morawji przy­
jąć zastępstwo handlu mąki i zboża także 
życzeniem jest przyjąć skład komisowy. 
Łaskawe zlecenia pod adresem: Z. J. 
4512 do H a a s e n s t e i n  et Y o g l e r  we 
W i e d n i n .  1093 6—6

1

WODA DO ZĘBÓW
Dra Jac ks on

w  P a r y ż a .
Od dawna nzuana i oceniona za 

najskuteczniejszą dla leczenia i za­
chowania zębów od próchnienia Utrzy­
muje bardzo przyjemną woń w ustach, 
zagaja zranienia dziąseł delikatnych 
i skłonnych do krwawienia, uśmierza 
_ ; „ j —: najgwałtowniejszy ból

I

sębów. 1015 1 5 -2 0
Dostać można we Lwowie w aptece 

p. Mikolasch, w Krakowie w aptekach 
pp. Tranciyńskiego i Redyka; w Czer- 
niowcach w apt. J. Golichowskugo

Ogromne powodzenie tego środka zależy 
od jego własności sprowadzania na po­
wierzchnię ciała zapaleń i rozdrażnienia, 
które dotknęły najżywotniejsze organa, 
tym sposobem przeciąga on chorobę na 
części ciała mniej delikatne i daje większą 
łatwość uleczenia takowej. Najznakomitsi 
iekarze zalecają go przeciw KATAROM,— 
NIEŻYTOWI OSKRZELI, CHOROBOM! 
GARDLANYM, GRYPIE, GOŚCOWI, BO-j 
LOM W KRZYŻACH itp. Użycie tego 
papieru bardzo proste, jedynie przyłożenie! 
wystarcza i nie pozostawia tylko lekkie 
świerzbienie. Cena pudełka 1 fr. 50 c I 
w Paryżu. ^010 17—24

Skiad główny w Paryżu u Pa Wislin, 
przy ulicy Seino 31, - -  w Krakowie w apt. 
p. Trauczyńskiego i w apt. W. Redyka, — 
we Lwowie w apt. p. Piotra Miaolascha,— 
w Czerniowcacu w apt. p. Golichowskiego.

Do uwzględnienia  
cierpiącym na 

zwichnięte trawie­
nie, kaszel i piersi.

Do c. k. nadwornej fabryki preparatów sło­
dowych J a n a  H o f f a ,  -we W i e d n i u ,  
Stadt, G r a b e n ,  I t & u n e r g le a s a e  8 .

Od kilku lat zacząłem chudnąć, siły 
ubywały mi codziennie, a w skutek Lraku 
apetyt a, byłem przygotowany na najgor­
sze. W tym czasie poradził mi mój zna­
jomy, będąc o dobroci piwa z ekstraktD 
słodowego, wyrobn Hoffa przekonany, uciec 
się do tego środka. Piłem takowe dłuższy 
czas z wytrwałością i eoraz z większym 
skutkiem, gdyż nie należę do tych, którzy 
po pierwszej próbie napoju, oczekują za­
raz cudownych następstw. Na poparcie 
tego przytoczyć mogę tylko to. czego sani 
w praktyce doświadczyłem. Gdy zacząłem 
pijać Hoffa piwo z ekstraktu słodowego, 
ważyłem jako dorosły męzczyzua 85 fon­
tów, teraz ważę ku m«mu i moich znajo­
mych zdumienie 159 funtów. To podaję 
dla dobra cierpiącej ludzkości. Za przy­
łączonych 18 zł. u. w. upraszam o przy-j 
stanie piwa zdrowia 7. ekstraktu słodowego, 
czekolady słodowej i cukierków słodowych.! 
K r e u t z , c. k. archiwista i kawaler w 

Berlinie.
Wiedeń w lutym 1877.

(Prawdziwe Hoffa cukierki słodo­
we w  papierze niebieskim)
Książęta europy, lekarze, publiczność, 

trzydziestoletnie powodzenie i czterdzieści j 
jeden odszczególnień, z których ośni pa­
tentów w roku 1876, mianowicie powtó- 
rznnie łaskawości Jego Mości cesarza Au- 
strji i Niemiec, Jego Mości króla Saskiego, 
w końcu obszerni publiczność. Wszystko 
przemawiało za nadaniem u z n a n i a  
preparatom słodowym, wyrabia­
nym przez J a n a  H o fl» , ;j ta k o w e  bo ­
wiem wzmacniają osłabiony organizm, po- 
bud ają ospałość organów trawienia, s or­
ganizm osłabiony otrzymuje nowe siły do1 —  
życia. Należy żądać tylko prawdziwych' 
fabrykatów H ffa, opatrzonych, zanotowaną 
przez c. k. są 1 handlowy dla Austro-Wę- 
g'er marką ochronną, (portret wynalazcy). 
Niewłaściwym preparatom brakuje domieszki 
ziół leczniczych i należyte przyrządzenie.

Ceny Hoffa preparatów słodowych na 
prowincję z Wiednia: Słodow y extralrt 
piwa adrowla, z; skrzynką i flaszkami:
6 flaszek 3 zł. 82 e., 13 flasz. 7 zł 26 c.,
28 flaszek 14 zł.flOc.. 58 flasz. 29 zł. 'Oo,, 
pół lila czekolady  słodowej I. 2,,zł. 40 c., 
ii 1 zł. 60 c., III 1 zł. (Trzy większym 
olbior/.e rabat.) Cukierki słodowe wo­
reczek 60 ci (takż ■ pół i ćwierć woreczka). 
Preparowana mąka słodowa dla dzieci 
1 zł. Koncentrowaliv wyciąg słodowy fla­
kon 1 z ł ,  także po 6(1 c. K ąp ie l zupełna 
kosztuje 80 c. Niżej dwóch z ł n i* w y -

1159I1I 1 -  4 
Hoffa cukierki słodowe,

|rozpuszczające flegmę, opakowane są w nie

pry.y u licy  T eatra lnej
MATERJE na sezon w i o s e n n y  
z fabryk krajowych i z najlepiej renomowanych francuskich i angielskich, 

odznaczaja sio gustem, trwałością i cenami przystepnemi. 
m r  Zamówienia będą wykonane w najkrótszym czasie, podług naj­

nowszego kroju za c e s ię  a a j n m l a r k o w a ń s z ą .  1533 3— 4
Ufni w  w ie lo le tn ią  praktyk** aaszą w  /.akł tdach  pU rw juorzędujrcU  w  kra ju  i zagran ica  

tus/.yniy, wiżzrllcim w ym aganiom  w  %awodnie naszym  w  zupeł o ś c i  zadość uczynim y —  
a rzete lna  praca  zask arb im y sob ie  w z ię c ie  i poparcie  Szan . P u b liczn ośc i.

Z  w ysok im  szacunkiem  F. K O R D Y S i J. K ISIE LE W SK I.

Kto się do Wiednia udaje, niechaj zajeżdża

do hotelu „Deulscher Hofi i

w e  W i e d n i n .  I I .  g r o s s e  S t a d t g a t g a t u e  N r .  2 3 .
pięknem położeniu, w pobliskości dworca kolei Północnej i Póluoeuoza- 

chodniej. Pokoje w cenie o ó.i ct. i wyżej.
Licząc na liczne /.umówienia, krośli sie z uszanowauiem 

161 1— 3 I> . H e r z l ,  właściciel h ote lu .

LECZENIE CHOROB PIERSIOWYCH,
we wszelkim stopniu s u c h o t  g n r d l n n y c l l  i w ogiluości wszelkich s ł a ­
b o ś c i  p i e r s i  i  g u r d l a ,  przez użycie:

S I J L P M I I J j n  € ¥ B E i \ i I C U 3 I
wypróbowana pr/.ez Dra L A Y A L  w szpitalach wojskowych i cywiluycli w Pa­
ryżu i w głównych miastach Francji. SILPIUHM  przygotowuje się w tynk- 
turze, w gra miłkach i w proszku. 1017 9 - ?

W Paryżu w aptece pp. Derodc i D ffis, 2, ru Drouot. w Krakowie w 
aptekach pp. Trauczyńskiego i Redyka; we Lwowie w apteco P. Mikolascba; 

Warszawie w składach materjalów aptecznych pp. Mrozowskiego i Gallego. 
JSSSfflażSSSfHSJ--------------- ------------------------------------------------

Spółka stolarzy lwowskich
iV8 Lwowie , przy placu Bernadyńskim l. 15. 

poleca swój

wUsncrui, s l i a j s u c l i s z c g b  n n i t e r j a l u  i podług najnow szych i 
n a j g u s  t o  w ni  e j  s z  y c h  wzorów w ykonanem i w yrobam i obficie

zaopatrzony

ora/, wielki  wj

luster, uuitpijl na meble, dywanów, sukna na po­
dłogi, karniszów i kutasów. <lo okien, jakoteż 

mebli giętych i mebli żelaznych
3 ^ ^  po cenach stałych i niskich.

Przyjmuje także z u i n ó i r i e u i a  na wszelkie do zawodu jrgo 
należące roboty i uskutecznia takowe pod zaręczeniem spiesznego 
i dokładnego wykonania. 1466 6~?

Dr. Pattisona

Wata goścowa
uśmierza i leczy  szybko

gościec i reumatyzm
wszelkiego rodzaju, a t o : bole w 
twarzy, piersiach, szyji i zębach, 
gościec w rękach, kolanach, rwanie 

członkach, grzbiecie i biodrach. 
W  pakietach po 70 c. i 40 c. 
We Lw ow ie do nabycia w apt. 

Zygm . R n ck era , pod „srebrnym 
orłem.* 3916 9—ie

s
K

8
xX
X

W a ż n e  d la  g o r z e l ń !
Z rahyiego przez nas całego zakłada dla rek tyfik acji a p iry ta su , w dobrach 

kameralnych Lenkoutz pod Czernlowcam i, zamierzamy sprzedzć zuaczną ilośi m o- 
.sięAuyeh alem bików  do destylowania (Kupferblasen), rn r m i e d z i a n y c h ,  i n o -  
s i ę i r . y c h  zwrotnic M essicgwechsel), chłodników  z ru ram i w ężow atym i (Eiiblcy- 
lmder mit Schlangenrbhren) rezerwoarów na spirytus* beczek do transportu spi­
rytusu itp. itp.

W szystkie te przedmioty były bardzo mało używane, a dla gorzelń są nadzwyczajnie
przydatne.

Chęć kupienia mających zapraszamy do skorzystania ze sposobności. Bliższe objaśnienia 
udzielamy najchętniej.

Lange aha n & W a lte r ,
w CZERNIOWCACH.

Ekonom żonaty, niemąiąey wieikicl 
wymagań, ma dobre rekomendacje i 
świadectwa jako człowiek trzeźwy i 
dobry gospodarz.

R z ą d c a  samoistny, który odwołuje się 
na rekomendacje ustne Wielmożnych 
obywateli u których zostawał

O g ro d n ik  którego polecić mogę juko 
trzeźwego, pracowitego i zdolnego 
ogrodnika.

L e ś n i c z y  egzaminowany, mający do­
bre rokomendacje.

P i s a r z  ekonomiczny mający praktykę.
M a s z y n i s t a  egzaminowany poszukuje 

miejsca do parowej gorzelni lub tai 
taku, ma świadectwa z warstatów i 
* prywatnych domów.

N a u c z y c ie lk a  posiadająca objekta 
szkolne, języki i fortepian.

Bona, która robi suknie i mówi po nie­
miecku. .

K lucznica, zdolne kucharze, l o « , *ń się.
k a je  i wszelka służba prtrzobna do lrawdziwe
dworu i do miasta poszukują posady,

r, . , , ,  jbieskim papierze.
Wiadomość w Biurze | W e Lw owie do nabycia w apt.

J f L w ó w , Rnckera i J a k ó b a  B e ize ra .
1882 Rynek Nr. 4 . '  9 —10 r "

BENEDiCTINE
FRANCJI

trawieniu i

P R A W D Z IW Y  L IK IE R
OPACTWA FECAMP we 

wytwornego smaku, wzmacniający, pomagający 
obudzający apetyt

J E D E N  z N A J L E P S Z Y C H  L I K I E R Ó W
Wymagać aby etykieta kwadratowa znaj­

dowała się na spodzie butelki z własnoręcznym 
podpisem głównie dyrygującego

skład główny w Feeauip we Francji.
Agencja główna w Paryżu lioulerard 

ITausmaiin 76. Dostać można we LWO­
WIE w cukierniach pp. Leopolda Rotlen- 
dera i M. Kosteckiego. 1021 2 1 - 2 1

V Ć M T A B L E  I1QUEUJR B ŻN K O IC T 1N E  
Brcvetee en France et A 1'Kirangcr.

JBirkle
Rynek Nr. 4

L. L E G R A N D
D O ST AW C Y W IELU  1'ANUJACYOH D W ORÓW

PARYŻ, 207, ulica Saint-Honoró 1018 18 24

M Y D Ł O - O  i *  1 5 5  A .
Z wszelkiego gatunku wodą spraw u jo  płaHę delikatną I obfitą.

w flty s lk ich  mjrdeł toa letow ych  n a jlepsze i n a jd e lik a tn ie jsze  (jiodtitję Dra O. RK VK IL) 
N iezbędne dla  ntrzyiaania p ow łok i c ia ła  delik atna  ig ia dk a .

CRfiME ORIZA ORIZA-LACTE
nadaje b ia ło ś ć  i św ie ż o ść  p ow ło ce  c ia ła  pr».eciw  piegom , plamom na tw a rzy  i sus ars tciken t

EAU T0NIQUE QU1NINE LEGRAND i POMADA AU BAUME DE TAANN1N.
W yt*r«ry  toa letow e podług przep isu  zesta w ion og o  przes D r. OHOMEL do czy szcze n ia  g łew y

. m . n i .  tiL'ln.  n  y*  r . n . k i . A . F , , .  —    — J    I  ̂  ^  . . .  .  - . . . . .w zm ocn ien ia  w ło s ó w , zapob ieżen ia  w ypadaniu  i p orostow i takow ych  w bardzo krótk im  cza sie . 
S k ład  w  g łów n y ch  m agazynach perfum  i f r y z je r ó w  tak w e F ran cji ja k  zagran ica .

D ostać m ożna we L w o w ie  u pp. M ik o la sch a  i K. S trzyżew sk i*)** ; w  K rakow ie w  
aptece p. J. T ra u czy ń sk ieg o  i w  aptei R edyka.

• • • • • • •  • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • •

Przenośny nowo ulepszony •

LufldniGi-Bierscliankl
A pparat. 8

(P  a t  e n t  o w a  o y .)
Aparat ton zastępuje znane dotąd wielkie 

aparaty zapomocą ciśnienia powietrza i*pipy do 
mnsowania najzupełniej i utrzymuje piwo podczas 
trwania wyszynku, gdyby nawet tenże dłużej się 
przeciągnął, świeżo i musujące. Daje się zastoso­
wać do nafty i spirytusu. Cena 20 zl.

Ek*hberger i Ornstein,
we W ied n in , H56 3 -3

I. Nibelungengasse Nr. 8.

Dotąd ni c prze wyższo n y w
przeciw

swej skuteczności

gośiowi, rc ii iii ii ty/liliowi,
i cierpieniom nerw ow ym

każdego rodzaju, a to : cierpienia nerwowe i reumatyczne, juko też bolo w 
połowie twarzy, migrena, strzykanie w uszach, reumatyczny ból zębów, bole 
w krzyżach i stawach, rwanie w członkach, bolo w biodrach (ischias), ron- 
matyczne afekcje sercowe, kurcze żołądkowe i w spodnich częściach ciała, 
ogólne osłabienie organizmu, drżenie, osłabienie muszkatów, bolo w zagojo­
nych ranach, porażeniu itp. jest skuteczny przez aptekarza J .  Herlmlm y  
w e  W ie• dn I , ,  preparowany.

N E U B t l N  Y L  I N  działa uspalcająco a priytem jest uspctkającej skute 
czności. Odzie m e pomaga chloro forum, morflnum, i wzzystkie środki narko­
tyczne^ objawia Neuroxylin po pierwszem natarciu ju z swoję cudowną uspa- 
kajacą skuteczność, henrorylin okazał się skutecznem w szpitalach cywil­
nych i wojskowych ,  sławni profesorowie we Wiedniu i zagranicą, slswńi le­
karze stolicy i na prowincjach brali przez dłuższy czas ten śrosek w naj­
gorszych wypadkach, i znaleźli takowy odpowiadającym swemu zadaniu, o 
ozem świadczą pochwalne świadectwa i uznania. Prócz tego potwierdzają 
setki listów dziękczynnych od wszystkich klas społeczeństwa, że nie zastąpi 
żadnym innym środkiem siłę leczniczą Neuroćcylińu.

Cena jednego flakonu (zielono opakowany) 1 złr., mocniejszy ga­
tunek (różowo opakowany) 1 zlr. 20 ct.. przy wysyłkach pocztową 20 ct., za 
opakowanie. ” b!)78l 5— 5

Główny skład dla Galicji we Lwowie, w apt. pod „Srebrnym 
orłem11 Zygmunta Ruckera, w Drohobyczu w apt. L. Dobrzyniecłtfego, 
w Koszycach u C Wandraschka. Centralny skład wysyłek we Wiedniu 
u J. Herbabny. apt. zur R arm hcrzigkeit, Acnbau, iJaiserst.as;e N. 90

tiiMr- <st-- i 
W ydawcy i właściciele: J. Dobrzański i K. Grom&n. Odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzański. Z  drukarni „ Gazety Narodowej* pod zarz^dere A. Skerla,


